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Gwałtowność bojów wzrasta
czoigg&w znSssczono w jednym dnia

Naczelna Komenda Niemieckich 
Zbrojnych komunikuje z GŁÓW ­

NEJ K W A T E R Y  F U H R E R A  w  dniu 
™ marca:
.N a  Morzu Czarnym niemiecka 
‘ odź pościgowa zatopiła jedną bolsze- 
^ c k ą  łódź podwodną.

W rejonie na południowy za­
chód od Krzywego Rogu trwa sil.

nacisk nieprzyjacielski. W  pełnych 
Rozmachu kontratakach odrzucono 
bolszewików na kilku pozycjach i 
*ąiszczono lub rozbito przy tym  sil- 
btejsze bolszewickie grupy bojowe.

Na odcinkach na zachód cd Ki- 
rowogradu, południowy zachód 
od Zwienigorodki, południe od 
Szepetówki, jak również na połu­
dniowy zachód od Jampcia bi­
twa obronna wzrosła do najwięk­
szej gwałtowności.

Podczas, gdy ataki nieprzyjaciel­
skie, przeprowadzone przeważający. 
1,11 siłami, załamały się na licznych 
Pozycjach, na pojedynczych odcinkach 
Udało się im  zyskać na terenie. W  to- 

ciężkich walk oddano miasto Hu* 
uiań. w  dniu wczorajszym  zniszczo­
no na tych terenach 91 czołgów nie- 
Przyjacie!skich.

Na środkowym odcinku frontu 
tniały miejsce tylko działania wojeh- 
he o znaczeniu lokalnym.

Na frondo pomiędzy Nowymi 
Sokolnikami a jeziorem Pskow­
skim w gwałtownych walkach zała­
mały się silniejsze ataki bolszewickie, 
^spierane czołgami i samolotami bli­
skiego wsparcia, po zniszczeniu 29 
ożofgów nieprzyjacielskich. M iejsco­
we włamania natychmiast w  kontr- 
Wypadach oczyszczono, lub zaryglo­
wano.

Jednostki strażnicze marynarki

wojennej zestrzeliły nad zatoką N ar­
w y 5, a myśliwce niemieckie i arty­
leria przeciwlotnicza podczas nocne­
go ataku nieprzyjacielskiego na Re- 
val 21 bombowców bolszewickich.

Na frontach włoskich podczas 
bąrdziej ożywionej działalności bojo­
w ej odparto lokalne wypady nieprzy­
jaciela i przeprowadzono, skuteczną 
własną akcję wypadową. Nasza arty­
leria dalekonośna podczas Zwalczania 
nieprzyjacielskich punktów wyłado­
wania w rejonie Anzio i Netfcuno u- 
zyskała trafienia w  składach amu­
nicji i  materiałów pędnych. Zaobser­
wowano siine detonacje.

Stolica Rzeszy w południowych go­
dzinach dnia 9 marca była znowu ce­
lem ataku terrorystycznego lotnictwa 
półnoono-amerykańskiego. Przez sil­
ny ogień obronny rozproszono ataku­
jące form acje i udaremniono skon­
centrowany atak. Pod ochroną ma­
łej pokrywy m gły i chmur zrzuciły 
one bomby zapalające i burzące na 
różne dzielnice mieszkalne i skraj 
miasta, przez co powstały szkody i 
straty wśród ludności. Prócz tego 
nieprzyjaciel bezplanowo zrzucił bom­
by zapalające i burzące na kilka m iej­
scowości w  Niemczech zachodnich i 
północnych. N a  skutek szczególnie 
niekorzystnych warunków obronnych 
tylko artyleria przeciwlotnicza Ze­
strzeliła 9 samolotów nieprzyjaciel­
skich.

Nocy ubiegłej angielskie samoloty 
nękające zrzuciły bomby na miejsco­
wości w zachodnich Niemczech.

W  czasie od 1— 10 m arfr jednostki 
marynarki wojennej, artyleria pokła­
dowa statków handlowych i artyleria 
przeciwlotnicza marynarki wojennej 
zniszczyły 25 samolotów nieprzyja­
cielskich-

Rewelacje z  rokowań moskiewskich

S §w M  lepili w sitrpili Si39 r. prum wmwsm
i t  Polski i ts im iii

O ffe Ets fw a  b o ls z e w ik ó w  n a  p o ł u d n iu
Cel d o w ó d ztw a  niemieckiego

y K r a k ó w ,  10. 3. —  „Krakauer
"®itung“ w  komentarzu do obecnych 
"Spadków na południu wschodniego 

°ntu pisze:
„Po niepowodzeniu pierwszej 

*»zy zimowej ofensywy z 24 gru- 
obecnie przystąpili bolsze­

wicy w dniu 5 marca do nowego 
^masowanego wypadu przeefw- 
j ° ,  niemieckiemu skrzydłu pełu- 
dniowemu. Punktem wyjścia no- 
j  el ofensywy jest klin, jaki boi- 
„ffw lcy wsunęli we front niemle- 
* ' od Kijowa c i  po Wołyń.

Pięcioleci® pontyfikatu 
Flusa XII

R z y m , 10. 3. —  Pląta rocznica ko- 
°oacji papieża Piusa X I I  będzie u- 
. czyście obchodzona w  Watykanie 
- ? 'a 12 marca br. Doroczna ceremo- 
^ a r®ligijna w  kaplicy Sykstyńskiej, 
łe • °rei  tradycyjnie bierze udział ko- 
 ̂Sium kardynalskie, dwór papieski 

■ęy.az dyplomaci akredytowani przy 
^tykanie, nie odbędzie się jednak 

tn i/ai ro^u z powodu obecnych wa- 
W n. Natomiast, jak słychać z 
o  a ykanu, odbędzie się Msza papie- 

a Połączona z odśpiewaniem „Te  
w  Lateranie. Papież wygłosi 

j- *Jajlto z loggii kościoła Pokoju o 
j -  Jdoie 16-tej słowa pociechy i wia- 

wiernych, a szczególnie do prze 
J ^ H c y c h  w  Rzym ie uchodźców z przy pomocy wytrwałej taktyki 
^ d n io w y c h  Włoch i wysp włoskich obronnej, osłabieniu przeciwnika 
8hfZ im apostolskiego błogo-

Głośniki T raw ion e na 
Piotra będą transmitowały 

" Wa papieża do ludności.

Obecnie z południowej flanki tego 
klina bolszewicy usiłują przedrzeć 
się ku południowi. Głównymi punk­
tami ataku są Szepetówka, Zwieni- 
gorodka, a w  związku z tym  także 
K rzyw y Róg. N ie może ulegać żad­
nej wątpliwości, że przy tym nowym 
ofensywnym wypadzie bolszewikom 
chodzi o akcję zakrojoną na bardzo 
wielką skalę. Pierwsze dni świeżo 
rozpoczętej gigantycznej bitwy przy­
niosły niewątpliwie Sowietom kilka 
początkowych sukcesów, które są nie­
uniknione w  obliczu faktu, że prze­
ciwnik ma możność wybierania £>izy 
użyciu przeważających sił punktu 
ciężkc^ci ataków.

Niem ieckie kontrakcje zostały już 
jednak rozpoczęte i dopiero za kil­
ka dni będzie można sobie wyrobić 
jasny obraz o sytuacji w  tej bitwie. 
Dla Niem iec ta nowa akcja przeciw­
nika nie stanowiła zupełnie niespo­
dzianki- W iedzieliśmy, że Sowiety 
poczynią wszelkie wysiłki, celem w y­
korzystania sytuacji, istniejącej w 
obecnej chwili na wschodzie. Celem 
bolszewików jest załamanie przy po­
mocy okrążającego ataku niemieckie- 
ko frontu na południu oraz zniszcze­
nie form acyj niemieckich.

Natomiast celem dowództwa 
niemieckiego jest uniemożliwie­
nie Sowietom ostatecznego sukce 
su w ich wielkim przedsięwzięciu

B E R LIN , 10. 3. —  ,,Gwarantowali 
niepodległość Polsce, oddając równo­
cześnie Polaków na łup bolszewiz­
mu” . Takim tytułem zaopatruje „Ga­
zeta Ilustrowana” , tygodnik wyda­
wany dla jeńców polskich, przebywa­
jących na obszarze Rzeszy sensacyj­
ny artykuł, który brzmi:

„Nadszedł czas na wyświetle­
nie |eśzcze jednej tajemnicy, o- 
krytej dotychczas ciemną zasło­
ną milczenia. Chodzi nam o przy­
czynę zerwania rokowań engio- 
francusko-sowieckich w sierpniu 
193® roku, rokowań, na które 
Francja i Anglia pokładały tyle 
nadziei, wierząc, ie  uda się im 
pozyskać już wówczas kolosa ro­
syjskiego do wojny przeciw Niem 
com.

W  nocy z 23 na 24 sierpnia 1939 
obiegła świat lotem błyskawicy „nie­
prawdopodobna" wiadomość o podpi­
saniu ,-sowiecko-niemidckiego paktu 
n ieagresji” . Delegacje francuska i 
angielska musiały sromotnie pako­
wać kufry i opuszczać Moskwę. — 
W  tydzień potem na granicy zacho­
dniej i  południowej Polski grały już 
działa...

Polityka angielska udawała przez 
jakiś czas- jakoby była zaskoczona 
bezwzględnym żądaniem Stalina w 
kierunku inkorporacji b. ziem wscho­
dnich państwa polskiego. Anglicy  
wykręcali się przed rządem M ikołaj­
czyka różnymi niepoważnymi argu­
mentami, udając zdziwionych, to 
znów zaniepokojonych.

Tymczasem fakty historyczne 
wskazują dobitnie, ie  polityka 
mocarstw zachodnich już od lat 
sprzedała małe narody Europy 
południowo-wschodniej bolszewi­
kom, a pierwszym dowodem na 
to jest zdrada Polski na rzecz Mo 
skwy już na klika tygodni przed 
wybuchem obecnej wojny.

Ażeby się przekonać o tym, że mo­
carstwa zachodnie już w  sierpniu 
1939 roku poświęciły Polskę za cenę 
sojuszu wojskowego z Rosją przeciw 
Niemcom należy przeczytać sensacyj­
ny dokument, ogłoszony teraz przez 
niemieckie ministerstwo spraw za­
granicznych. Dokument ten, to tajne 
sprawozdanie francuskiego generała 
Doemenca, który od dnia 10 do 26 
sierpnia 1939 r. przewodniczył fran­
cuskiej misił wojskowej w  Moskwie 
i dokładnie streścił przebieg rozmów 
z bolszewikami. Sprawozdanie to na­
leży do materiałów zdobytych przez 
Niemców w  roku 1940 w  Paryżu. 
Z  powodu w ielkiej ilości ważniej­
szych aktów nie zostało ono dotych-

i stworzenia tym samym korzyst 
nej sytuacji wyjściowej na póź­
niejszy okres dla końcowej roz­
prawy".

©etootmey f sfiśsaafiMscy 
jadę na front

PARYŻ, 10. 3. —  N ow y kontyngent 
ochotników francuskich dla legii do 
walki przeciwko bołszewizmowi w y­
jechał z Paryża, aby udać się na 
fron t wschodni. •

Nlendaty nalot na Tulon
B E R LIN , 10. 3. —  N a  obszarze

M orza Śródziemnego stracili Anglo- 
Amerykanie w ciągu 7 marca 8 samo­
lotów. P rzy  nieudalym ataku anglo 
ąmerykańskich form acji bombowych 
z ochroną myśliwców na poludnlowo- 
francuskie miasto portowe Tulon ze­
strzelono 2 czteromotorowe bombow 
ce i 2 myśliwce —  natomiast na w ło­
skim obszarze wojennym strącono 4 
samoloty.

czas opublikowane i aż sprawa kon­
fliktu polsko-sowieckiego wysunęła 
potrzebę zapoznania z jego treścią 
opinii światowej. Treść wspomniane­
go dokumentu dowodzi niezbicie, że 
dzisiejsza zdrada interesów polskich 
przez Anglię  i Am erykę jest niczym 
nowym, jak tylko konsekwentnym 
kontynuowaniem polityki polskiej 
mocarstw zachodnich w  roku 1939.

Dokument napisany po francusku 
nosi tytuł: „M isja generała Doumen- 
ca w ZSSR od 10 do 26 sierpnia 
1939”  i zawiera zwięzłe sprawozda­
nie na podstawie aktów francuskiego 
sztabu generalnego oddziału drusrie- 
go. Dokument zaczyna się od stwier­
dzenia, że ówczesny premier francu­
ski Daladier wydał generałowi Dou- 
menc służbowy rozkaz udania się w 
m isji nadzwyczajnej do Moskwy z u- 
poważnieniem .,omówienia z naczel­
nym dowództwem armii sowieckiej 
wszystkich zagadnień, które odnoszą 
się do współpracy sił zbrojnych oby­
dwu państw” . Delegacja francuska 
—  według tego sprawozdania —  od­
jechała w dniu 5 sierpnia 1939 ra­
zem z delegacją brytyjską Tilbury 
przez W arszawę i przybyła w  dniu 
11 sierpnia do Moskwy, gdzie w dniu 
13 sierpnia obydwie delegacje miały 
pierwsze spotkanie z delegacją so­
wiecką, dowodzoną przez czerwonego 
marszałka Woroszyłowa.

Już w czasie tego pierwszego 
spotkania delegacja sowiecka 
wysunęła żądanie omawiania nie 
ogólnych zasad współpracy ro- 
syjsko-francuskiej, lecz „konkret­
nych zagadnień", a w czasie na­
stępnego posiedzenia deiegacyj 
Woroszyłow oświadczył, że jeżeli 
pakt wojskowy między mocar­
stwami zachodnimi i Rosją ma 
dojść do skutku, to armia czerwo 
na musi być pewna, że na wypa­
dek ataku na Polskę i Rumunię 
będzie miała prawo wmarszu 
przez korytarz wileński do Gali­
cji [ na teren Rumunii.

Generał Doumenc zaproponował w  
porozumieniu z ambasadorem Fran­
c ji w  Moskwie oraz z delegacją bry­
tyjską o ubieganie się o tajną zgodę 
rządu polskiego na to zasadnicze żą­
danie sztabu sowieckiego, bez po­
trzeby oficjalnego wciągania rządu 
polskiego do rokowań konferencji.

W przebiegu dalszych narad 
bolszewicy odmawiają odpowie­
dzi na dalsze zapytania aż do 
czasu udzielenia im odpowiedzi 
na zapytanie w sprawie wmarszu 
do Polski, który uważają za wa­
runek pierwszorzędnej wagi. 
Sprawa wmarszu do Polski i Ru­
munii jest, według Woroszyłowa, 
„condit!? sine ąua non" podpisa­
nia soiuszu wojskowego z mocar- 
stwami zachodnimi. Szef polskie­
go sztabu generalnego generał

Stachiewlcz —- Informuje raport 
gen. Doumenc— odrzucił to żąda­
nie sowieckie jako niedopuszćza! 
ne, albowiem dowództwo polskie 
nie ufa szczerości sowjeckiej i o- 
bawia się, że bolszewicy na wy­
padek wojny nie opuszczą tere­
nów, na które mają wmaszero- 
wać.

Zagadnienie to miało być przedło­
żone marszałkowi śmigiemu Rydzo­
wi. Chociaż polski sztab generalny 
ponownie odrzuca każdą myśl kon­
cepcji, delegacja francuska i angiel­
ska w Moskwie postanawiają za ta j­
ną zgodą ministra Becka zachowy­
wać się podczas dalszych rokowań 
tak, „jak  gdyby Polsce w ogóle nie 
zadawano żadnych pytań” . Ge erał 
Gamelin, naczelny wódz armii fran­
cuskiej poucza w międzyczasie dele­
gację o tym, jak ważną rzeczą Jest 
aby postawa Polski nie stata ,-ię 
przyczyną zerwania rokowań z So­
wietami.

W dniu 21 sierpnia sytuacja na­
raź zaostrza się tak, że Wcroszy 
łow otwarcie już grozi ich zerwa­
niem, jeśli nie o trzym a  u god y  na 
żądanie odnośnie Polski. Przed 
pełudniem 22-go sierpnia deiega 
cl franko-angielscy oświadczają 
bolszewikom, iż są w stanie u- 
dzielenie pozytywnej odpowiedzi 
w sprawie zagadnienia polskiego.

W  rozmowie osobistej z gen. Dou­
menc marszałek Woroszyłow wysu­
wa wówczas żądanie, ażeby rząd 
francuski zagwarantował Mo „k wie, 
iż rządy Polski i Rumunii udzielą 
zgody na wmarsz wojsk sowieckich 
na suwerenne terytorium ich państw.

W  tym stadium rokowań przyszło 
do ich zerwania. Minister Rzeszy 
Ribbentrop wylądował w Moskwie i 
podpisał w imieniu Fiihrora pakt, 
który dla wszystkich, co zdawali so­
bie wówczas sprawę z położenia po­
litycznego, był metryką śmierci pań­
stwa polskiego na wypadek, gdyby 
rząd polski nie przyjął umiarkowa­
nych żądań niemieckich w sprawie 
niemieckiego Gdańska.

Faktem jest, że Paryż i Londyn 
już wówczas sprzedały Polskę za 
cenę gwarancji sowieckiej, udzie­
lając zgody na wniarsz bolszewi­
ków do Polski. Już w czasie roko­
wań wytworzyła się groteskowa 
sytuacja, że ta sama Anglia, któ­
ra z powodu swojej gwarancji a 
nienaruszalności granic Polski, 
wypowiedziała wojnę Niemcom, 
już na tydzień wcześniej udzieliła 
innej gwarancji, a mianowicie 
zgody na wmarsz sowiecki do 
Pćiski, który zresztą nastąpił w 
dwa tygodnie później. Wyraźniej 
szych dowodów na dwulicowość 
gry Aliantów wobec Polski riło 
potrzeba.

Głos dnia
Zależność Anglii od Unii Sowiec­

kiej odzwierciedla się w jednym >■ 
artykułów Hannen Swaffersa w 
dzienniku „People” . „Dziś musi 
się“ — tak pisze autor —  „nasza 
polityka zagraniczna nagiąć do po 
głądów Rosji Sowieckiej, jakeśmy 
tego już w Izbie Gmin doświad­
czyli. Może nam to odpowiadać lub 
nie, lecz pozostanie faktem, że 
Sowiecka Unia chce zagarnąć Es­

tonię, Łotwę i Litwę, mimo wszel 
kich zobowiązań i przysiąg doty 
ezących prawa stanowienia małych 
narodów. Jakiekolwiek żywiono po­
glądy w  A n glii w roku 1940 co do 
Finlandii, to mimo to czerwony 
żołnierz chce dziś dyktować Fin- 
landczykom i Helsinkom, których 
bombardowanie niegdyś tak ostro 
krytykowano, i narzucić im warun­
ki, jakie mu się podoba.



W KILKU WIERSZACH
♦  Agencja T T  donosi, że główno­

dowodzący siły zbrojnej, generał 
Thoerneil wydał zarząuzen e o treści 
zaostrzającej przepisy dawania ognia 
przez artylerię przeciwlotniczą. Sto­
sownie do tego można obecnie otwo­
rzyć ogień również i  wtedy, gdy 
obcy samolot daje znaki wzywające 
pomocy. W yjątek stanowi okoliczność, 
jeżeli wyraźnie można rozpoznać, że 
dany samolot znajduje się istotnie 
w  niebezpieczeństwie, t. zn. jażeli 
objęty jest płomieniami lub też w y­
raźnie przygotowuje się do lądowa­
nia.

&  Po odbyciu wielkich zebrań po­
litycznych w  ubiegłą niedzielę, po­
wstały dotąd w ponad 1(100 miejsco­
wościach Bułgarii lokalne komitety 
nowej organizacji „W ładzy Publicz­
nej".

□  Regent państwa utworzył nowy 
węgierski order za zasługi cywilne, 
mianowicie t. zw. węgierski krzyż 
zasługi cywilnej dla obrony kraju. 
Odznaczenie to będzie nadawane w 
trzech klasach osobom, które położą 
zasługi przy organizowaniu węgier­
skiej obrony kraju, a więc np, w 
zakresie przemysłu wojennego.

X  Sejm w  Nawarze nadał genera­
łow i Franco „zło ty  medal. Nawary". 
Odznaczenie to zostało stworzone w 
sierpniu 1936 r. dla narodowych o- 
chotników.

9  W czasie ćwiczeń polowych we 
wschodniej części środkowo-szwedz- 
kiej prowincji Jaemtland zaskoczony 
został szwedzki oddział wywiadowczy 
ciężką zawieją śnieżną. Pięciu ludzi 
zabłąkało się, z których trzech zdoła­
no po długich poszukiwaniach dopie­
ro w poniedziałek odnaleźć- Jeden z 
nich już zmarł, dwaj inni znajdują 
się w stanie bardzo groźnym. Dwóch 
ludzi jeszcze brak.

®  W  domu pewnego, żyda w  Cre­
monie (W łoch y), obłożono aresztem 
wielkie ilości towarów blawatnych. 
Zabezpieczono 15.200 metrów płótna, 
500 powłok na pościel, 500 balotów 
bawełny, 10.000 metrów jedwabiu i 
20 walów materiału tapetowego. 
Wszystkie te towary oddano do dy­
spozycji dla biednej ludności miasta 
Cremony.

A  W  Słowacji planuje się budowę 
1600 silosów zbożowych. W  roku 
1943 dokończono już budowy 300 ta­
kich silosów, podczas gdy 900 silo­
sów zamierza się wykończyć w roku 
bieżącym, resztę zaś w roku 1945.

+  Doręczanie przesyłek pocztowych 
Z  Norw egii jest częstokroć rzeczą 
b. skomplikowaną i wymagającą dużo 
czasu. Wielu listowych wiejsk-ćh mu­
si codziennie pokonywać pieszo tra­
sy bardzo dalekie- Tak więc w y li­
czono, że w Tjernagel w Sunnhord- 
landii pewien listowy podczas 27-let- 
niej swej wędrówki zrobił pieszo o- 
koło 100 tysięcy kilometrów. Ustąpił 
on ze swego urzędu dopiero mając 
lat 70.

□  Niedaleko miejscowości Aydln 
w  Anatolii południowo-zachodniej pe­
wien tygrys napadł stado owiec. U- 
dało się go zabić. W  zimie bieżącej 
częstokroć pojawiały się tygrysy w 
te j okolicy.

+  W  Pireusie odbyło się nabożeń­
stwo żałobne za ofiary anglo-amery- 
kańskiego nalotu terrorystycznego w 
połowie stycznia dokonanego na mia­
sto Pireus.

Londyn nie jest Ameryką

Anglia issiitp©!®!®®! InsperłalizitRsni USA
SZTOKHOLM , 10. 3. —  Im peria - Zjednoczone wtykają swoje macki 

Hzm S ta n ó w  Z jedn oczon ych  z a - wszędzie. Po planie stworzenia ruro- 
n ie p o k o ił A n g lik ó w . Z  w z .-a s łe jq - ciągu ropnego od Zatoki Perskiej do 
cym  zak ło p o ta n iem  notu ją  kores? Morza śródziemnego, słychać obecnie 
pon den si engiośscy  w  Stanach  znów o projekcie budowy dwóch po

przeciw nieuzasadnionemu uprzywile­
jowaniu północnych Amerykanów w 
Anglii. Jest zupełnie niezrpżumia

Zalcąz imprez 
w  b .  m »

K R A K Ó W , 10. 3. —  Również w ro­
ku bieżącym w dniu pamięci bohate­
rów niemieckich, na podstawie roz­
porządzenia, jakie ukazało się w 
Dzienniku Rozporządzeń G e n e r a  ne-

Ź jedrtoezonysh  co raz  liczniej o b ­
ja w ia ją c e  s ią  o zn ak i z d e c y d o ­
w a n e j w oli ze  strony S łar.ów  
Z jedn oczon ych , raby po  w o jn ie  
A n g lią  przyc isnąć zu pe łn ie  do  
m oru  a  Im perium  B rytyjsk ie roz- 
p ro 3 zk o w oć  na s w e  części sk ła ­
d o w e , raby w  ten sp o s ó b  ustalić  
w ła s n e  p a n o w a n ie  na n a jw ię k ­
szej części św ia ta .

„New s Chronicie" przynosi artykuł 
Lippmana. komentatora Stanów Zje­
dnoczonych zbliżonego do Białego

tężnych rurociągów w poprzek przez 
przesmyk Teliuantepec w południo­
wym Meksyku, aby w ten sposób do­
prowadzić naftę z Za oki Meksykań­
skiej do Oceanu Spokojnego.

■GENEWA, 10. 3. —  „New s Chro­
nicie" podaje dłuższy wyciąg z cza­
sopisma „Fortune", w którym zaj­
muje się problemem „amerykańskiej 
inwazji A n g lii". Prawdą jest nieste­
ty, powiada autor, że Amerykanie, 
przebywający w  Anglii coraz bar­
dziej działają Anglikom na nerwy.

łym, że oficerowie stacjonowanych w g o  Gubernatorstwa zostały z a k a z a n ®  

Anglii wojsk północno-amerykańskich wszelkie imprezy publiczne, poświę-

Domu który żąda włączenia do Sta- Am er kanie zmonopolizowali dla sie.
no>v Zjednoczonych wysp mandato- , • .
wych, położonych na Oceanie Spo- b:* kina, dorożki, hotele i
kojnym restauracje, a przy tym krytykują

bie
restauracje, a

Reprezentant dzienika „D aily  E x- grzane piwo i inne angielskie zwy- 
p r e ą f  we Waszyngtonie donosi, że czałe„-. Najw ięcej jednak działa razą- 
z początkiem tego tygodnia zapowie- aa różnica zoldu. i  oramy otrzymuje 
dziano równocześnie z dwóch stron jj a anJ®rykański zołnierz
urzędowych, że Stany Zjednoczone, 
panować będą po woinie na siedmiu 
morzach świata. Adm irał Cochrane,

w czasie ich pobytu w Londynie o- 
trzymują pokoje w najlepszych ho­
telach, natomiast bawiący na urlo­
pie angielscy oficerowie napotykają 
trudności w wynalezieniu łóżka. Mówi 
się wprawdzie bardzo wiele o in­
wazji w Europie, zapomina się jed­
nakże, że inwazja północnych Am e­
rykanów w Londynie trwa już od 
dłuższego czasu.

Jak daleko to już zaszło, dowodzi 
fakt, że dawna dzielnica milionerów 
w Londynie M ayfa ir nazwana zo­
stała „M aią Ameryką*, gdyż napo­
tyka się tam tylko jeszcze północno­
amerykańskie biura. Trudno się dzi­
wić obiegającym wśród ludu dowci­
pom na ten temat.

szef urzędu budowy okrętów mary 
narki wojennej, oświadczył podobno:

Słany Zjednoczona w y jdq  z 
drugie) w c jn y  św iatow ej jako  
n a jw ięk sza  potęga  m orska, |akq 
kiedykolw iek w idział św iat. Ż  
końcem  roku  1944 n a sz a  f io ła  
w ojenna posiadać b ę d z ie  tę siłę, 
jaka  m ają  wszystkie floty w o jen ­
ne łącznie.

Adm irał Land za£, kierownik 
związkowej władzy żeglugi, oświad­
czył wobec wydziału parlamentu, że 
Stany Zjednoczone w  kwestii żeglugi 
powojennej odgrywać mają rolę czo­
łową, ponieważ flota  wojenna i han­
dlowa Stanów Zjednoczonych stano­
wić będą olbrzymi atut przy konfe­
rencyjnym stole pokojowym.

„D aily  Express“ mówi dalej, że 
podnosi się coraz to nowe zarzuty 
przeciwko Anglikom , szczególnie zaś 
przeciwko Mountbattenowi, a to z po­
wodu rzekomej niedbalości Anglików 
w  rejonie Pacyfiku. N ikt nie wspo­
mina o tym, że angielskie jednostk,’ 
morskie biorą udział w ofensywie, 
nikt o tym już w  ogóle nie myśli, że 
Angli.. budowała najszybsze samolo­
ty, statki, samochody i parowozy na 
całym świecie, ale kłopotać trzeba się 
właśnie faktem, że Anglicy nie robią 
sobie tak szerokiej reklamy jak A- 
merykanie.

Z Ioklef przyczyny Anglicy tak 
bardzo  o bn w ia ja  się Am eryka­
nów ?  —  pyta się wspom niany  
dziennik z oburzeniem . Skąd  
przychodzi do g ło w y  Churchillo­
w i przestroga pod adresem  
swych ziom ków, aby  byli p rzygo ­
tow an i na duże ataki rantykrytyj- 
skls w  czasie nadchodzącej kom­
panii w yborczej w  Stanach Z jed ­
noczonych? Czyż kiedykolw iek  
af& kow ano  
angielskich  
ezych?

W  Stanach Zjednoczonych bierze 
się to już za złe Anglikom, gdy ob­
stała przy tym, abv nas'ęnna konfe- 
rencła międzynarodowa odbyła się w 
Londynie. Ze sw ej strony zaś Stany

w An glii 16 dolarów. Naturalnie 
wywołuje to wiele zlej krwi, gdyż 
Amerykanie rozrzucają p:eniądze peł­
nymi garściami i  oni tylko mogą 
zapraszać młode dziewczęta do dro­
gich restauracyj. Zwykły żołnierz a- 
merykańsk; ma petne kieszenie cze­
kolady i pomarańcz i w ten sposób 
mogą oni wiele osiągnąć a angiel 
skich dziewcząt, natonrast te rzeczy 
są dla Anglika niedostępnymi arty­
kułami luksusowymi. Oicerowie w y­
najmują dla rodzin angielskie ku­
charki oraz gońców z podwójnym 
wynagrodzeniem. Z drugiej strony 
Anglicy pokpiwają sobie z Am ery­
kanów obwieszających się medalami i 
wstążeczkami orderowymi- Każdy 
żołnierz amerykański, jakkolwiek je ­
szcze nigdy nie widział frontu, nosi 
co najmniej jeden rząd baretek orde­
rowych, a nawet za wylądowanie w 
An glii udzielono im specjalnej wstą­
żeczki orderowej.

M A D R YT , 10. 3. —  Jak donosi
wychodząca w Tangerze gazeta „E- 
spaniol" z Londynu, lord Trent pro­
testował niedawno w Izbie wyższej

szereg postawionych przez RooseveLa 
żądań w sprawie poparć, a frontu 
Oceanu Spokojnego miał odpowie­
dzieć, iż ma nadzieję, że po ukończe­
niu wojny Stany Zjednoczone zwrócą 
Londyn Anglii.

cone rozrywce, z wyjątk iem  impreZ 
niemieckich, których charakter pozo­
staje w związku ze znaczeniem teS° 
dnia,

---------------o---------------

Jap sm a 
Jest niezwyciężona

B E R LIN , 10. 3. —  „Tribune
Lausanne" pjsze w niedzielę w arty­
kule wstępnym o wojnie na Pacyfi­
ku: Japońska flota nie jest nawet 
rozbita, liczna jest też armia japoń­
ska, a żołnierze i marynarze są wo­
jownikami zdecydowanymi, którzy 

że Churchill na przekładają śmierć ponad klęskę.
Źródła pomocnicze są niezmiernie 
wielkie. Amerykanie dotarli właści­
wie dotychczas tylko do zewnętrznego 
pasa rozleglej sieci punktów oparcia 
ochraniających japońskie p o s ia d ło ś c i 
o d  wschodu.

BERLIN s „Podzlękairanle Wasiyngtomr 
d l i

tak  s tw ie rd za  dzienn ik  —  zryw®
ja k ie ś  m o carstw o  stosunki z kra­
jom , !:lć r/  sta -życzenie te g o ż  
śn ie m o carstw a  z e rw a ł stosunki 
z  je g o  p rzec iw n ik iem . To jest P®* 
d z ię k o w a n ie  W a sz y n g to n u  za  U” 
stęp liw ość  a rg en ty ń sk ą  w e b e *  
życzeń  S ta n ó w  Z jednoczonych .

W  ten sposób Argentyna popadła 
w konflikt zmuszający kraj do ener­
gicznego protestu przeciw polityce 

,, , , ,  , . , pogwałcenia Stanów Zjednoczonych,
ze prawo, w mysi ktorego każdemu stosowana przez Roosevelta polityka

B E R LIN , 10. 8. —  W  związku z 
zerwaniem stosunków dyplomatycz­
nych między Stanami Zjednoczonymi 
a A rgen  yną, „Berliner Lokal anzei- 
ger“  zajmuje stanowisko w sposób 
następujący^

„O ile Churchill w brytyjskiej Izbie 
Gmin zapowiedział odstąpienie od 
Karty  Atlantyckiej, w stosunku do 
Argentyny Roosevelt swoim postępo­
waniem, podeptał zasady tej karty 
nogami, albowiem zastrzeżone tam-

narodowi wolno tworzyć rządy dwoje 
według własnej woli, uchylone zosta­
je  przez politykę gwałtu Białego 
Domu.

Po raz p ierwszy w  historii —

Nowy atak terrorystyczny m  Rzym
RZYM , 10. 3. —  Anglo-amerykań- 

scy lotnicy terrorystyczni dokonali 
we wtorek przed południem nowego, 
ciężkiego ataku terrorystycznego na 
miasto Rzym. Samoloty alianckie w 
dwóch kolejno po sobie-następujących 
falach zrzuciły nad dzielnicami San 
Paolo, Testaccio i Trastevere liczne 
bomby zapalające i rozpryskowe. 
W iele domów mieszkalnych zostało 
trafionych, a kościół San Girolano u- 
legl zupełnemu zniszczeniu. W ielki 
zakład wychowawczy dia dzieci za­
walił się zupełnie wskutek uderzenia 
bomb. Dotychczas nie było możliwym 
ustalenie liczby dzieci z ry ty ch  pod 

Am eryk© w  czstsfa gruzami. T rzy  samochody ambulan-
kantptanii w ybó r- sowe Czerwonego Krzyża, które bra­

ły udział w  ratowaniu ofiar ataku, 
były ostrzeliwane przez lotników 
anglo-amerykańslcjch z nieznacznej 
wysokości ogniem karabinów maszy­
nowych.

Cel ataku lotników alianckich był

prawie identyczny z celem z dnia 
3-go marca br-, mianowicie poło­
żone na lewym brzegu Tybru i na 
południe od Aureliańskich murów 
miejskich dzielnice Ostiense i Te­
staccio. Częściowo ataki zwrócone 
były jednak także na dzielnice mia­
sta położone na prawo od Tybru, t. 
j. Trastevere i L itria  oraz na w iel­
kie osiedle mieszkaniowe Garbatella, 
znajdujące się na poiudniowy wschód 
od dzielnicy Ostiense. Liczne domy 
zawaliły się. Liczby ofiar wśród lud­
ności cywilnej nie da się jeszcze ob­
liczyć.

Atak dokonany w dwóch falach był 
około 1-ej poprzedzony atakiem przy

wymuszania uwyda.nia się z nieby­
wałą wyrazistością na przykładzie 
argentyńskim.. Kiedy Rzesza Niemie­
cka, tak kończy pismo, w krajach eu­
ropejskich, które w ciągu wojny mu- 
siała okupować, pozostawiła im ich 
form ę rządów, to RooseveIt, ten rze­
komy pionier walk: o wolność, wdar* 
się w wewnętrzne losy kraju, który 
zaliczał do swych sprzymierzeńców-

OSLO, 10. 3. —  Zerwanie stosun­
ków dyplomatycznych Anglii i Ame­
ryki z Argentyną oznacza prasa nor­
weska jako typowy wyraz nieokieł­
zanej polityki przemocy. .Nationen 
pisze, że tym samym imperialistyczny 
kurs Białego Domu osiągnął pon:e- 
kąd swój punki kulminacyjny. „A f- 
tonposten" jest zdania, te postęp0'  
wanie Anglo-Amerykanów w odn:e* 
sieniu do Argentyny przypomina ży­
wo te metody, jakimi się zazwyczaj 
posługują bolszewicy. N ie pozostał0 
już oczywiście ani śladu z Karty A- 
tlantyekiej. Amerykańska poli y^3

użyciu karabinów maszynowych, przemocy pokazuje, niedwuznacznie.
„ . „ „ A —. 1. „  I n l r  titttrrl O rl o  n r  t u r o  n m l t l f l S C  *zwróconym przeciwko miejscowości 
Primaporta, odległej o około 10 
km na północ od Rzymu, przy Via 
Flaminia. A tak ten nie spowodował 
jednak żadnych szkód.

jak wygląda w istocie tzw. „wolność i 
VIGO, 10. 3. —  Rząd a rg en tyń sk i 

ratyfikował umowę argentyńsko pa­
ragwajską podpisaną w  dniu 15. 
1943, na podstawie której u tw orzp n 0 
unię celną z Paragwajem.

B K

K U P N O  —  SPR ZED AŻ

O B R A Z Y  znanych m a la rzy kupuje 
gtale S yk s tu s a  13, XI. p. K orzyń sk i 
od godz. 10— 2 -gie j 041
H io  * OKI A  Trzask i całość lub poje­
dyncze iomy — w szczególności 
t. W schód, IV . Średniowiecze (lub 
gamę tablice i ok ła d k i), V . Czasy 
nowożytne liu b  zeszyły 2, 5, 6, 7,
9 , tabl.ice i ok ła d k i), V I  (lub ze 
szy ty  1 , 3 4, tabijce i okładki)
kupię, dobrze zapłacę. Zgłoszenia — 
(ew^nf. listowne) P iaskow a 18, m. 2 
M A L E C Z K A  nuty iub inne dobre do 
nau-kj gry  na skrzypcach dla począł 
ko jących  kupię. L istopada 36. m. 1. 
N A W Ó Z  bydlęcy d o « sprzedania, ul. 
dvsr A m oniego  11 mieszk. 6. 150*46 
S P R Z E D A M  buty fason aiłgielbki 
nr 44 i meszty czarne nr 43, G ró­
decka 119. m. 3, parter na lewo — 
na trunku 14910
K O S T IU M Y  niebieski i brązow y — 
fPod.niezka, bluzka brązowa i poń- 
©nochy ga -ow e jedwabne w szystko 
aa qńiżazą swczaipłą sprzedam, uliica 
N ow y Świat 8, II. p., mieszk 11 v 
P IĘ K N E  buty o ficersk ie 40 i 42 na 
korkach sprzedam. Oglądać od 2— 4 
Sykstuska 82, m. 7. 15121
S P R Z E D A M  połowę nowej kom for­
tow e j realności. W  ja domość z g  rzecz 
»oś<ji Anozewsklch 1, restauracia. 
SPR ZE D AM  dwa obrazy okazyjnie 
*r| ■•-ty malarza Sewer^ na Obe-ta 
Sr.:, ' 11 A , # .  1. P&rler, od
Soda. i*— 4 pop. iW .12

M A S Z Y N Ę  do fszyaia pierścieniową, 
k rytą , nową Singera, kupię. L is ty  
do Gaz. Lw . nr 15115 
S PR ZE D AM  kosldum z owczej w e ł­
ny. Jabłonowskich 8 , parter, 2— 3̂ 
A P A R A T  do m ierzenia ciśnienia 
k rw i, głośn ik  dynamiczny. lam py 
sprzedam. L isty  Gaz. Lw . 15109 
K U P IĘ  syp ’a 'n ię  jasną, ezafę tró j­
dzielną i szafę b ib lioteczną orzech 
kaukaski, wszystko ty łk i w  porzą­
dnym  sta-nie. Zgłoszenia tel. 294— 83 
SPR ZE D AM  ga ru jtu r m ebli, dwa 
słupki mahoń, paraw an, obrazikl — 
firankę, wagę, maszynkę k elektr., — 
poduszkę, balie, w, a dra, miednice, 
drabinkę, sto ły kuchenne, ^szafarkę, 
b rytw anki. baniacaek, dzbanki na 
wodę, lampki stojące, m oździerz. — 
L istopada 54, m. 2 , 11—5. 15083
K U P IĘ  czarne boksowe półbuciki — 
Lub czółenka nr 39 obcas ni»ki w 
dobrym  stanje. L,isty G. L. 15095: 
K U P IĘ  boty nr 89 w dobrym  sta­
nie, spodnie dla wyższego w dobrym  
stanie. Zamienię trcnoikot na śre­
dniego dobry gatunek — za płasocz 
damski na średni wzroet i tuszę. — 
Kupię koszulę flanelow ą męską dłu 
gą  lub damską dobrą. Sprzedam koł­
drę nową dużą. W iadom ość: N ab ie  
laka Boczna 37 a, I. p., domek, od 
godz. 4— 5ł/ł 15027
Z N A C Z K I pocztowe General. Gubern. 
każdą ilość kupię. O ferty do A dm : 
Gaz. Lw . nr 15087 
K U P IĘ  damskie m eszty nr 37 1 36 ; 
Htan pierwszorzędni. Akadem icka 3; 
miejśzikunie Su 15048

S PR ZE D AM  łóżiko dębowe noy/e i 
szyb y. Pahijeńska 17, m. 1, 14792
J A D A L N IĘ  nowoczesną kupię. L isty  
do Gaz Lw . nr 15068 
S P R Z E D A M  okazyjnie nowoczesną 
syp ia ln ię  orzech kaukaski. Zgłosze­
n ia  ul. M iko ła ja  nr 20. pracownia 
sto iarska. 15071
K U P IĘ  płaszcz skórzany w dobrym 
stanie. L ^ ty  Gaz. Lw . 15077 
S PR ZE D AM  w zm acniacz o pięknym 
gloy.e u!. Sykstuska 14, o ficyny — 
I I I  schody, I, p., m. 11. 15035
DOM o 2 pokojach z kuchnią, s ta j­
nią i szopą wraz z dużym ogrodem  
w okolicy ,.Nowego L w ow a " 10 m i­
nut od tram w aju  do wynajęcia za 
kaucją. L 'b[y do Gaz. Lw  15038 
S PR ZE D AM  1 uikgusową b ałą serw e­
tę dla znawców i 2 n ieużyw ane oiat 
ki do łóżek. Ochronek 1, m. 1. 
K U P IĘ  kapelusz męskj przedw ojen ­
ny najlepszej marki 58 pop ielaty. 
L is ty  do Gaz. Lw  nr 15044 
S PR ZE D AM  0braz W ygrzyw alsk jego  
i maszynę do szycia pierścien iową : 
Łyczakowska 20. I I I  p., na lewo. 
Oglądać pop. 15051
K U P IĘ  gabinet, jada ln ię , sypialnię 
i pjani.no w7 bardzo dobrym stanie. 
Natychm iast. Pisem ne .^łotyzenia do 
Gaz. Lw  nr 15053 
ICUPIĘ jesionkę i trenczikot gabar 
d ynow y w b dobrym  stanie na wy 
sokiego. L is ty  Gaz. Lw  15055 
S PR ZE D AM  p ły ty  taneczne tanga i 
w alce oraz nowe membrany do pate 
fonów  sowieckich Potock iego 20. -  
mjjetizik. 10 , ©d godz, 17-tej. 15056

C Y L IN D R Ó W K A  do cprzedania. ul. 
Kordeckiego 9, m. 4 15049
K U P IĘ  natychm iast w ilczura raso­
wego 1 -rocznego, ostrego i tresow a­
nego. L is ty  do Gaz. L w  nr 15060 
„S IN G E R  ‘ nowoczesna maszyna do 
szycia, p ierścien iowa kryta  w bar 
(['7jO dobrym stanie o ra z  łóżeczko 
d7-.iec.inne do sprzedania. Lwów1, ul. 
Tkacka 39, m. 3. 14843
K U P IĘ  ubranie męskie w ym iar 52. 
Zg łoszen ia : Rynek 3, m ieszkanie 9 ; 
o ficyn y , II . pjętro. 15051
K U P iĘ  w ózek 2-kołow y do wożenia 
ciężarów  w dobrym stanje. Zgłosze­
nia telefon  283— 62. 15068
SPR ZE D AM  otomanę w  dobrym  sta 
nje- u!. Z im orow icza  19, m. 8 a, — 
ty lk o  od 5-tej pop 14960
T A N IO  sprzedam futiro dwmskie — 
krym skie stan p ierw szorzędny, pół 
bucikj czarn e męskie 42; godz. 13-15 
Śniadeckich 3, m. 3. 15068
SPR ZE D AM  maszynę krawiecką Sm 
gera Leona Sapiehy 89, m. 10 
M IK R O SK O P jm m ersyjny sprzedam 
Oglądać do 10 tej i od 18 te j, ulica 
Wolność 15, mieszk. 3. 15087
ŁÓ D KI nr 37 dobry stan, zamienię 
na męskie półbuciki nr 42, sprze 
dam darruskje spodnie narciarsk ie — 
Pełczyńska 29, 4 p ętro , od 10— 12 g. 
W Z M A C N IA C Z  8-lam powy o silnym 
głosie , okazyjn ie do sprzedania. — 
Oststrasse 58, I. p., m. 7. 15024
W ÓZEK sportow y Konkona biały w 
bardzo dobrym stania sprzedam. -  
Zg łoszen ia : Bndenich 7, m ioszk 3; 
w czacie 16—17, 15028

DOG, pięknej maści 10 miesięczny 
do sprzedania. W iadomość : Koch a 
nowskieg0 91, m. 6 . 15144
SPR ZE D AM  pierwszo rzędny kożuch 
Podróżny , bundę, meszty nr 43, 
obrazy. Oglądać od godz. 10 do 16, 
ul. L indego 2, m. 8. 15143
SPR ZE D AM  jadalnię nowoczesną — 
dw ie kołdry. Gaz. Lw  151-10 
S PR ZE D A M  wóiek głęboki dziecięcy 
marki ..Leander". W iadom ość ulica 
Kurkow a SS, m. 11, Czepiel. 15138 
W IO S N A ! P łaszczyk  damskj przej 
ściowy, sukienki jabne i ciemne — 
gorset nowy na średnią «przedam  — 
Zielona 46, m. 5. 15130
B IA Ł Y  hart do sprzedania, ul. Se­
natorska 8, I I I  p., m. 7, MUller — 
od godz. 8— 1 . v
P A L T O  damskie jesienno wiosen 
ne suizedam okazyjnie. Mącz.\ ńwkie 
go  27. m. 6. godz. do 9. i od 6 w. 
KJJPIĘ krym kę do przeróbki. L isty  
do Gaz. Lw . nr 15212:
SPR ZE D AM  wówek głęboki i sporto  
w y ;  od 10— 16; mocno pukać. Głę 
boka 21, m. 9, oficyna, parter. v 
K U P IĘ  kapelusze w elu r - szefon 
grana owy i brązow y. Żółkiewska 
nr 139, I I  p., drzw i 12. 15208
SPR ZE D AM  damski płaszcz letnj — 
popielaty o ra z  trenca damski pół- 
jedw abny na średnią. Listopada 69 ; 
II. p., m. 7. 15204
BARD ZO  ładna nowoczesna sypjal 
nia, orzech kaukaski jasny do sprze 
dan ia. L isty  do Gn7 Lw  15194 
PS A  (w ilczura. b " ’ doga boksera) — 
kutpię. Informacje tek f. 213—90.

A P A R A T  rad iow y ze wzmacni* 
do sprzedania ul. Pod Dębem 4 * 
mieszk. 15, od godz. 16 do 17. „.g
P S A  pokojowego sześciomie*Kięcz-iiG£ 
tanio oddani„ lub zam ien ię na P0^, 
w órzow ego  ostrogo. Mączna 23 ^
K U P rE  sportowy wózek K onkona ^  
now y lub w b«rdz<» dobrym sian1 
Zgłoszenia na telefon 220— 62 
DO sprzedania kapelusz welur0^  
uowy anty lopa wiedeński ĉ e3r ,I[.ł  
g rana t nr 55 oraz krymski 
z klapam i. W iadom ość: Boc.Jia ™ 
wej Rzeźni 4, naprzeciw  re!^o%  
tram w ajowej. 10 .
LE SZC ZK O W SK I koc na but? .1 
żółty Lis do sprzedania, 
m ieszkanie os.em.
K U P iĘ  buty damskie z choleW#. 
nr- 36— 37 j meszty damsk e 
we brązowe nr 36 i 37 dobrej ia>' 
śei ewent. m ało używane. Zgh ’̂  
n ia : Trybunais-ka 1. I I I .  P., 
trosoju?, — Oddział Personalny a 
telefon czn ie: 102 70 pod m^uLiq9
od godz. 7 80 do 16 151L
P ŁA S ZC Z  luźny dra P o w  y zimn ^  
(p rze jśc iow y ) z kapiszonem noW?  ̂
sprzedam, Rejtana 5, 111. P . m* 
S IN G E R A  m;inz\ nę le\voram ' en^0

Dolna

nil

ti4
szewską kupię; cena obojętna, n1' 
być góra. W iadom ość: ŻólkieW jy^
nr 17, zakład fr\ 7.jerski. 1° łn
P E K IN K A  młoda, c z u te j  rasy 
Hprzedanin. Kraszewskiego 11, ^ , 7 6  
od 1 -4  pop.
W ÓZEK dizjecinny sportowy w , ^
dzo dobrym  stanie do sprzedan‘% -
Kouhduowiiliiego 11 a , mt 4,



Urzqd dla klienta, a nie klient dla urzędu
tą powinien się sawsze kie- 

^ \fc urzędnik wobec petenta, a 
stażem tego stosunku jest popra- 

kjj uprzejmość i życzliwość wobec 
^ ‘ Sata. Należy pamiętać, że petent, 

Jeszcze bardziej petentka często 
jji^ h o d zą  walkę z wrodzoną nie- 

'Mością i z jakąś obawą przed po- 
2j urzędu, nim zdecydują się na 
bis/V‘en:e si® ze SW0->4 sprawą oso- 
śc U wła'“ zy- Rzadsze na szczę- 
sieh' ^  PrzJ'Padjt'. zbytniej pewności 
Der16 * niewłaściwej agresywności 
, enta w stosunku do urzędu, wobec 

° rego jaw i się taki właśnie petent. 
^  z4d jest dla stron, to przede 
to f^ tk rm  zawsze musi sobie uprzy- 

mnić pracownik i w godzinach
tvN J?P 2? Usj PraC0VVRil® urzędu nie 
yiko być obecnym w swoim biurze, 
6 będąc w nim powinien być zaw- 

w pogotowiu przyjęcia petenta, 
ty- znaczy, że nie wolno mu odma- 
bva(j Petentowi wysłuchania go choć- 
y dlatego, że właśnie przyszedł mu 

*Petyt na zjedzenie śniadania, lub 
K ^ ę t y  jest pisaniem osobistej 
. tespondencji, czy wreszcie, że wła- 
g ’e. Przyjmuje prywatną w izytę 

° je g0 znajomego. Takie przerwy 
zędowania w godzinach wyznaczo- 

Uv k*la przy',ęd petentów nie powin­
i j  absolutnie mieć miejsca, bo urząd 

nie restauracja, ani miejsce dla 
E ^ a tn y c h  zajęć lub przyjęć w  

obistych sprawach urzędnika. 
J ^ e n t a  należy dopuścić do „w y- 

dania'* się, bo przecież zgłaszają- 
ktńS'? n'8 cz?st0 i est Demostenesemj 
t & y  dy biegłe a i rzeczowo w  mo- 
g j ’/m skrócie potrafił przedstawić

bo często już zestawienie ich treści 
ze słownymi wywodami petenta dadzą 
urzędnikowi możność oceny trafności 
życzeń czy żądań petenta, ustnie 
przez niego często niezbyt dokładnie 
i przedmiotowo właściwie skonkrety­
zowanym.

Gdy tak z wyrozumieniem oce.nione 
przez urzędnika życzenia petenta 
nadają sig do właściwego rzeczowo 
załatwienia tegoż przez dany urząd, 
urzędnik w  miarę swojego zakresu 
działania albo sam poweźmie decy­
zję w interesie strony, albo —  je ­
żeli takie załatwienie przekracza ten 
jego zakres działania, zwróci peten­
ta tam, gdzie jego sprawa może z.na- 
leźć załatwienie- Dla pamięci urzęd­
nika wskazane też jest, aby choć 
krótkim zapiskiem ustalił w zarysie 
petitum strony, aby ona takim za­
piskiem wykazała się wobec właści­
wego referenta swej sprawy.

N ie  są to jakieś niepotrzebne uzu­
pełnienia urzędowych instrukcyj 
służbowych dla załatwiających sprawy 
petentów urzędników, ale uwagi do- 
świadczeniowe —  czysto ludzko prak­
tyczne i dotyczą nie tylko urzędów 
w ich ścisłym tego Słowa znaczeniu, 
ale raczej każdego punktu pracy 
społecznej (sklepów, instytucyj. za­
kładów, fabryk ) dla zachowania po­
wagi i umożliwienia zgłaszającym 
się z należną do takiego punktu 
sprawą uzyskania słusznego i życz­
liwego załatwienia ich życzenia.

IZ n&szeęo htp&j&i
ZAPO M NIANE  STUDNIE
WARSZAWSKIE »

W  okresie wojny, kiedy w  każdej 
chwili grozić może nalot lotniczy, za­
pomniane studnie warszawskie nabie­
rają znów dawnego znaczenia. W y ­
starczy przypomnieć sobie chociażby 
oblężenie W arszawy z rolni 1939, kie­
dy to na skutek uszkodzeń wodocią­
gowych trzeba było, chodzić po wodę 
prawie na drugi koniec Warszawy.

Przez długie stulecia zaopatrywa­
nie Warszawy w wodę było indywidu­
alnym zagadnieniem każdej nierucho­
mości. Wodę czerpano bądź to z W i­
sły i systemów je j na terenie miasta, 
bądź /to —  od X V  wieku —  w miarę 
coraz w iększego zanieczyszczenia 
Wisły, ze źródeł oraz ze specjalnie 
kopanych studzien Już w X V  i X V I 
wieku słynęła była z dobrej wody 
studnia tzw. słupska, istniejąca po 
dziś dzień przy ul. Rybaki. Znane 
było również źródło „królewskie" 
przy Cytadeli, z którego do niedawna 
używano jeszcze wodę do produkcji 
sztucznych wód mineralnych. Ponad­
to korzystała W arszawa ze zdroju 
wypływającego u podnóża skarpy, na 
której wzniesiono szpital św. Łaza­
rza, przy ul. Książęcej. Poza tym 
znany był zdrój na „Dynasach", skła­
dający się właściwie z szeregu źró­
deł ujętych w roku 1830 w galerię, 
dostarczającą wodę do murowanego

zbiornika na skarpie ulicy Obozowej.
Jest tych źródeł jeszcze w ięcej: na 

Tłumackiem istnieje studnia zwana 
„grubą Kaśką", wybudowana w po­
łowie X V II I  wieku przez starostę tłu- 
mackiego. W arte uwagi jest również* 
źródło „Anny Jagiellonki" w Łazien­
kach, przy ul. Agrykoli, obudowana 
w  roku 1785 przez króla Stanisława 
Augusta, jako też źródło u podnóża 
klasztoru oo. Kamedułów na Biela­
nach.

W  końcu X V II I  wieku było już 16 
studzień publicznych. Pierwsze spo­
soby czerpania wody były pierwotne 
i ograniczały się do pobierania wody 
z cystern za pomocą drewnianych 
maszyn, zwanych .nalewkami’*. W

BOGACTWO I PRACA NASZEGO KRAJU

fiłm owej pokazano widzom racjonal­
ną uprawę ziemniaka i roślin okopo­
wych. W  czasie wykładów omówiona 
najnowsze sposoby uprawy szeregu 
roślin, zaznajomiono słuchaczy, z no­
woczesnymi maszynami, stosowany­
mi w dzisiejszym rolnictwie. Ponadto 
szczegółowo zilustrowano walkę za 
szkodnikami pól ziemniaczanych, a 
głównie z chrząszczem „Colorado”.

PAC ZK I ŚW IĄTECZNE 
DLA JEŃCÓW

W  związku ze zbliżającymi sDj 
świętami Wielkanocnymi. Polski 
Czerwony K rzyż okręgu radomskiego 
zamierza wysłać do obozów wojen­
nych ogółem 10.350 bezimiennych pa-

oje życzenia. Należy też, gdy pe- 
Przedkłada jakieś dotyczące 

prawy pisma, te dokładnie zbadać —

 ̂ D N I A
&ZIS ZACIEMNIAMY

Dzieci o szarej godzinie

m Początek 18*20 
   Koniec 5*10

S t r z e ż e n i e  l o t n i c z e :
3 sygnały n ciągu minuty. 

^ A R m .
sygnał 1-minutowy.

S t r z e ż e n i e  p o  a l a r m i e :
3 sygnały w ciągu minuty.

© $  d slś maźsaa 
k o r z y s t a ć  a  t e a l e l  

p r s e s m s t e f c

K r a k ó w ,  10. 3. —  Z dniem 11 
Ca 1044 r. traci swą ważność 

lc0fP° rz^clzenie policyjne w sprawie 
k Wystania z publicznych środków 
bg/^ikacyjnych  w Generalnym Gu- 
*. y^torstw ie przez osoby nnrodo- 

nieniemieckiej z dnia 18. 10. 
pierwsze zarządzenie do

sci
^ V ite
ifldą rozP°rządzenia z dnia 20. 11. 
cia! r‘ 2 t eB° powodu wszelkie spe- 
ja ,ne urzędowe zezwolenia na prze- 
la d celem korzystania z kolei żs- 

autobusowych i statków 
w Generalnym Gubernator- 

le nie będą już konieczne.

Szara godzina snuje swą cichą 
przedwieczorną przędzę, rozwieszając 
melancholię zmierzchu na wszys ldcł\ 
sprzętach kwadratowego pokoju. T y l­
ko od pieca, przez niedomknięte 
drzwiczki błyszczą się żywym  złotem 
rozżarzone węgle. W  pokoju przytul­
nie i ciepło, ale dziecoim skupionym 
w  gromadkę, w  rogu, na kanapie, 
jest jakoś nieswojo i jakby straszno.

Czy może być inaczej?...
Już choćby pod samą kanapą, gdzie 

wiecznie jest ciemno, z pewnością 
dzieją się straszne rzeczy.- Czasem 
coś tajemniczo skrobie niby jakiś 
skrzat z prasłowiańskiego osiedla, lub 
cicho zadzwoni materacowa sprężyna, 
jak dzwon na dnie zaczarowanego je ­
ziora, otoczonego odwiecznym, stra­
sznie szumiącym, ciemnym borem. 
Dzieci siedzą cichutko i boją się wła­
snego głosu, który mógłby przerwać 
tajemniczą ciszę przedwieczora. Je­
żeli jednak już koniecznie trzeba coś 
powiedzieć, to szepcą sobie do uszka, 
tak aby Baba Jaga nie słyszała. M ie­
szka ona za piecem razem z pogrze­
baczem, którego o tej godzinie nie 
można wyciągać za skarby świata. 
Na pogrzebaczu bowiem można przy­
padkowo zza pieca wyciągnąć Babę 
Jagę i wtedy... aż zimno się robi.

N agle coś głośno trzasnęło w pie­
cu i jasna iskra jak raca wyleciała z 
popielnika na podłogę. N a chwilę 
zrobiło się koło pieca jaśniej. Lecz 
iskra zgasła i mrok jeszcze bardziej 
w pokoju zgęstniał.

To pewnie czarnoksiężnik... zaszep- 
tał czyjś ze strachu drżący głosik.

Pewnie— Czyż zwykła iskra mogła­
by wyskoczyć aż na podłogę z za­
mkniętego pieca?... Chyba że nie...

A  jak zasyczała... Straszno, a dzieci 
same czekają aż mama wróci ze skle­
pu A  tymczasem robi się coraz cie­
mniej i wszystkie cienie wypełzną 
spod łóżek, kanap i komod- zajmą ca. 
ły pokój i pochłoną swą nienasyconą 
żądzą wszystkie dzieci. W ięc coraz 
silniej tulą się do siebie i chociaż już 
nogi od nieruchomego siedzenia po- 
cierpły —  żadne dziecko nie zmienia 
pozycji, aby licha nie obudzić.

Bim Bauu! —  rozległ się donoś­
nym głosem jakiś potwornie ogromny 
dzwon. Dzieci drgnęły ze strachu.

To tylko zegar wybił kwadrans, 
lecz w  tej ciszy, przy naprężonych 
nerwach, każdy najlżejszy szmer w y­
daja się hukiem armatnim, wstrząsa­
jącym  najgłębsze pokłady dziecięcej 
du3zy.

Ciemno. W  pokoju prócz dzieci nie 
ma nikogo. A le  to jesit zdanie star­
szych. Dzieci wyraźnie słyszą i intu­
icyjnie czują jak ktoś po podłodze 
chodzi, aż parkiet trzeszczy. Ńa pół­
kach z książkami wciąż szeleści 
papierami, nie mówiąc już o jakimś 
stworzeniu, skrobiącym ostrożnie pod 
podłogą. Po ścianie pełzają jakieś 
światła, a cekiny na makatce tak 
lśnią mocno, jak oczy czarnego kota. 
co maił ślepia jak młyńskie kola.

Nagle klucz zazgrzytał w  zamku: 
drzwi się otworzyły. Błysnęła zapał­
ka. M am a' zawołały radośnie dzieci i 
zerwały się z kanapy. W  pokoju robi 
się pogodnie, jasno i wesoło. Dzieci 
nabierają humoru, ożywiają się. N ikt 
już nie myśli o Babie Jadze, ani o 
cieniach strasznych pod łóżkiem, bo 
o tym  wszystkim przecież myśli 
Mama.

N a  czwartym  p o z io m ie  kopalni soli w  W ie lic zc e
(rys. Gryglewski —  r. 1869)

OSIEDLA W DYSTRYKCIE GALICJA
kj. Prężną znajomość mapy swego 
'''lek P °s-at'a każdy dojrzały czło- 
kóty ’ Mający chociażby tylko począt- 
®kłari Wykształcenie. N a je j rysunek 
cy, i: . 11111 się głównie zarys grani- 

biegu wód plastyczne przed 
W  ‘eitlje górskich wyniesień i znaki 
kaj.(.azi,Węe rozmieszczenie osiedli —  
>  t °Srafia  zazwyczaj posługuje się 

ce' u kółkami; większe odpo- 
Bjyj. aJfł . większym czy też ludniej- 

Ta, Imiejscowościom.
kÓIek mrowi się na mapie 

zwanego dystryktem Galicja, 
l  tyj 0 3100 Gdy obszar ten wyciąć 
V t Py zestawionej w r. 1931 —  jest 
Nest wsi, 69 miasteczek i 93
«o (dziś charakter miast ma ty ł— 

.0siedli, „miasteczko”  w pojęciu 
."'stracyjno-prawnym obecnie

mi do' - j ‘:c r°R* miasta w  stosun- 
t»i.-vZsi> uważałoby się za normał- 

rozkład . kółek” , w którym by 
tęi Rachowana równowaga wielko- 
Hfits? w tym znaczeniu, że dokoła 

0 ośrodka w mhiej więcej 
f  no:°^ycb odległościach skupiały- 

e mniejsze — i  tych byłoby

tym więcej im one są mniejsze. Do­
świadczenie jednak uczy, że takiego 
układu zaludnienia nigdzie nie spo­
tyka się. Cóż jest tego przyczyną?

Gdyby patrzeć na mapę dystryktu 
Galicja usianą tylko owymi trzema 
tysiącami różnej wielkości kółek, da­
łoby się w  ich ugrupowaniu jedno 
tylko odczytać a mianowicie- że w 
sąsiedztwie Lwowa niemożliwym by­
ło powstanie jakichś większych 
miast; to co bliższe jak Jaryczów, 
Kulików, Bobrka —  to tylko skrom­
ne mieściny —  dopiero w promieniu 
ponad 30 km mógł się więcej rozw i­
nąć Gródek Jagielloński, Rawa Ru­
ska. Brzeżany.

Lecz spotykamy się tu ze zjaw i­
skiem na pierwsze spojrzenie niewy­
tłumaczonym. Oto widać jakby upo­
rządkowany łańcuch miast: Sambor, 
Drohobycz, Stryj, Bolechów, Kałusz- 
Nadworna. Delatyn, Kołom yja K o­
sów i Kuty. Skąd to się wzięło ? Od­
powiedź na to pytanie łatwo można 
odczytać kładąc naszą mapkę (odbi­
tą na przeźroczystej kalce) na fizycz 
ną kartę tego obszaru- gdzio widać

sieć rzeczną i ukształtowanie piono­
we (w ięc gó ry ) i ściśle z tym  zwią­
zane pokrycie leśne Ponieważ wa­
runki fizyczne decydują o tym. gdzie 
osiada człowiek, gdzie się skupia i 
organizuje gospodarczo i społecznie 
—  a więc przy takim nałożeniu map 
widać, że kierunek tego łańcucha 
miast na ogół zgodny jest z krzy­
wizną łuku Karpat, bo właśnie u w y­
lotu karpackich dolin powstawały te 
miasta. Do tego łańcucha Stanisła­
wów nie należy ten rozwinął się na 
pograniczu-Podola i Pokucia i wzrost 
swój znacznie; izy  zawdzięcza skrzy­
żowaniu dróg handle w'-eh.

Na Podolu dominuje Tarnopol ł 
Gzortków- a w ogóle uporządkowanie 
miast zależy tu od południowego bie­
gu dopływów Dniestru.

N a tle Karpat spotykamy ciekawe 
zjawisko. N ic dziwnego —  tu jest 
gorgańsko-czarnohorska pu.stka, boć 
to góry, ale dalej na zachód obser­
wujemy silne wnikanie osiedli w głąb 
gór: w klinach Turlsi i Skolszczyzny; 
wyjaśnia to mapa lasów: tam gdzie 
silne wylesienie, tam silniejsze za­
ludni enia.

miarę rozwoju mias*a, celem dogod­
niejszego doprowadzenia wody ze 
źródeł zaczęto stosować rurociągi, 
podziemne, wyrabiane początkowo z 
kłód sosnowych.

Poszukiwania innych źródeł „wody 
do celów publicznej i prywatnej uży­
teczności, rozpoczęto przed 60-ciu pa­
ru la ty ; m iały one za zadanie znaleźć, 
obok Wisły, jeszcze inne zapasy wo­
dy. W  wyniku tych poszukiwań od­
kryto cały szereg poziomów wód 
artezyjskich. P ierw szą studnię o g łę ­
bokości 2,04 metrów wywiercono na 
Pradze przy ul. Ząbkowskiej. Dziś 

* znajduje się w  W arszawie już prze­
szło 40 s udni atczyjskich. Zarząd 
iniejiski rozporządza również kilkoma 
nowszymi studniami artezyjskim i, 
które stanowią rezerwowe źródło dla 
wodociągów miejskich. Woda z nich 
jest dobrej jakości i nadaje się cał­
kowicie do użytku publicznego.

Do źródeł zastępczych należy tak­
że zaliczyć studnię na terenach Go- 
cławia, wykopaną przed 20 taty, w  
pobliżu W isły, o średnicy 10 metrów 
i głębokości 13 me rów, Studnia ta 
może dać do 6,000 metrów sześcien­
nych wody na dobę.

Dyrekcja Wodociągów i Kanaliza­
cji, mając stale na widoku szersze 
plany w  zakresie uzyskania zastęp­
czych źródeł wody poszukuje wciąż 
głębszych poziomów wodonośnych. 
W  tym celu projektuje się nawet 
przewiercenie margli kredowych, do­
patrując się tam możliwości w ykry­
cia obfitego poziomu wodonośnego.

PRODUKCJA TORFU  
W  RADOMSKIEM

Okręg radomski odznacza się bo­
gatym i złożami torfu, szczególno w 
powiecie jędrzejowskim  i kieleckim. 
Najlepszy torf dostarcza Bugaj —  
w powiecie kieleckim. Najw yższa za­
wartość po-piolu wspemn'anego torfu 
dochodzi do 3°/o. Jest to to rf leśny, 
posiadający około 5.000 kalorii. T o r f 
łąkowy posiada najwyżej 4 200 kalo- 
ry j a zawartość popiołu waha się u 
niego od 5— 9°/o. „  ,

FILM N A  USŁUGACH ROLNICTWA
Staraniem Okręgowego Biura A- 

grarnego w Radomiu we wszystkich 
większych miejscowościach na tere­
nie okręgu radomsk::ego odbywają 
się zebrania agronomów, na których 
uczestnicy zapoznają się z racjonal­
ną gospodarką rolną i nowoczesnymi 
sposobami je j prowadzenia. Podczas 
Zjazdów wyświetlane są rolnicze f i l ­
my naukowe, zapoznające rolników 
z bieżącymi pracami w polu. W  o- 
statnich czasach odbyło się szereg 
kursów w Jędrzejowie. Włoszczowie 
i Busku, połączonych z pokazami f i l­
mu. W  pokazach filmowych brali 
również udział rolnicy. Ń a  taśmie

czek, o wadze 2 kg każda N iezależ­
nie od tego, każda placówka P. C. K. 
w powiecie wyśle pewną ilość paczek 
imiennych na blankiety nadesłane 
przez jeńców, zamieszkałych dawniej 
na terenie odnośnego powiatu. Imien 
nych paczek wyśle się tyle. ilu jeń­
ców przebywa w niewoli z terenu 
działalności danej placówki. Każda 
paczka świąteczna dla jeńca ma za­
wierać 300 g  ciasta lub sucharów, 
150 g  słodyczy, 100 g  tłuszczu, 300 g  
cebuli, 250 g  marmelady łub miodu 
sztucznego. 1 ja jo oraz 20 papiero­
sów, względnie 100 g  tytoniu. Dla 
dopełnienia w agi można wysyłać ka­
szę, fasolę, groch itp. artykuły żyw ­
nościowe.

KURSY DLA ZBIERACZY ZIÓŁ  
LEKARSKICH

W  okręgu Warszawa, w czasie od 
10 marca do 5 ira ja  1944, Główny 
W ydział W yżyw ienia i Rolnictwa 
organizuje kursy dla zbieraczy ziół 
lekarskich. Udział w  nich wezmą ty l­
ko polskie siły nauczycielskie. P ierw  
szeństwo mają ci nauczyciele, którzy 
udzielają nauki przyrody i zajęć 
praktycznych, względnie są odpowie­
dzialni za zbiórki szkolne.

KONCERT O R G A N O W Y  
W  KOŚCIELE

Starań:-em Rady Głównej Opiekuń­
czej Polskiego Komitetu Opiekuńcze­
go miasta Krakowa, odbędzie się w 
sobotę dnia 11 bm. w kościele OO. 
Jezuitów recital organowy mistrza 
organów p. Oćwiei W ładysława. —  
Program  recitalu wypełnią następu­
jące utwory: Vivaldi-Bach: koncert 
A-mol, L iśzt: Preludium j Fuga na 
temat Bach, Beelman: Suita gotycka, 
Vidora: Toccata F-dur. —  Ponadto 
mistrz Oćwieja odegra własną fan­
tazję symfoniczną D-mol.

PRZEMYSŁ GARBARSKI 
W  OKRĘGU W AR SZAW SK IM

O cechu kuśn:erzy w Polsce pierw­
szą wzmiankę spotykamy w 1476 ro­
ku. O cechu garbarzy kroniki m iej­
skie W arszawy wzmiankują d o p iło  
po 200 latach od tego czasu. Dziś 
garbarstwo nie jest już rzemiosłem 
w pełnym tego głowa znaczeniu, 
gdyż powoli pręeradza się w  prze­
mysł. —  Już przed wojną światową, 
W arszawa znana była z doskonałej 
produkcji skór i zatrudma kilku 
tysięcy robotników. W arszawskie 
juchty znane były zę swej jakości, 
i m ogły się równać z najlepszymi 
juchtami innych krajów Obecnie na 
terenie okręgu warszawskiego istnie­
je  11 garbarni. Zakłady te przera­
biają około 40°/o przedwojennej pro­
dukcji. Praca garbarń warszawskich 
uległa ścisłej normalizacji. Jakość 
produkcji garbarni warszawskich stoi 
obecnie na najwyższym  poziomie w 
Gen. Gub.



D O W O D Y OSOBISTE Inspekcji Leśnej, wystaw ień© na niemiec­
kich p racow n ików : j

N r . 76522 na A nton iego  Oknińskiego, leśn|ezego Leśnictwa Dobro- 
ftan y . N r. 76542 na Stanisława Paw elek iego, ga jow ego  Nad leśn ictw a  
M osty W ie lk ie  N r . 162*351 na Mariana Kucińskiego, praktykanta leśnego 
Nadiieśniiotwa M osty W ielk ie N r . 192352 Frąncszska Siarzeckiego, leśni- 
cz-eg-o Nadleśnictwa M osty W ie lk ie . N r . 79624 Romualda Ga lasie wic za, 
sekretarza Nadleśnictwa Wóllka Mazowiecka. N r. 162236 Kbłodlko M arii, 
s i ły  kancelary jnej Nad leśn ictw a DzUbiiSki. N r . 162235 M»ieozywlawa Ku- 
cięta, praktykanta las owego Nadleśnictw a Dztbul k i. N r. 76879 Michała 
Chmyza, ga jow ego  Nadleśnictwa Dalbulki. N r  76639 Franciszka Luszkie- 
wicz-a, ga jow ego Nadleśnictwa W ólka  M azowiecka. N r . 162287 K aro la  
J a ń janowski ego, ga jow ego  Nadleśnictwa Kom ar no. N r . 76628 W in iarza  
Michaiła, ga j-owego Nadleśn ictw a Wóllka Mazowiecka — nin: eje®ym 
unieważnia się.
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KUPNO  —  SPR ZED AŻ

Z N A C Z K I pocztowe europejskie w  
zbiorach, seriach, rzadkie pojedyn­
czo. stare lis ty , monety, exh b n sy  
kupuje bez pośredn. po najwyższych 
cenach am ator. Zgłoszenia, o ferty  
do Gaz. L w . nr 15040 
S PR ZE D A M : Szafę, Stół, K rzesła,
Etażerkę, Szafkę nocną, Łożko  skła­
dane. Kochanowskiego dwanaście —  
I I .  P.. ganek, na prawo, od 9—5. 
K U P IE  p ły ty , dobrze zap łacę: V|o- 
letta, Jaśminy, Tango Nokturno, ul. 
Kocha uowslkiego 12, I I .  piętro, ganek 
na prawo 15160
T E K T U R ?  różnej grubości sprzeda­
jem y. Lw ów , Sienkiewicza 2, Sklep 
art. gospodarczych. 636
K U P I?  siary wózek sportow y, cera 
tę  i korek. Gaz. Lw  nr 14089 
S PR ZE D AM  krym skie fu tro  stan do 
b ry . Rycerska 2, miszk. 2. 14914
K U P I?  rajtki gabardynowe fason 
angielski. W iadom ość: Czarnieckie
go 3. sklep nr 3. 809
K U P IĘ  okazy jn ie p ierwszorzędne 
pianino lub fortepian. Zgłoszenia ul. 
Czarnieckiego 3 sklep nr 3. 906
S P R Z E D A M  płaszcz damski czarny 
na tęgą, etan pierwszorzędny, ulica 
Badenich 7, drzw i 9. 14928
W A G Ę  lekarską dziecięcą sprzedam 
Bra jerow ska 12, m. 5. 14934
SPR ZE D AM  piękny serwis biała ka­
wa, kryształy, p ły ty  gram ofonowe 
różne. Chorążczyzny 15, m. 7 14970
SPR ZE D AM  wózek dziecięcy głęboki 
Kościuszki 4. mieszk. 5. 15062
P IE S  owczarek - karpaty, 13 m ie­
sięcy w  dobre ręce tanio do oddania 
W iadomość Schiilentj.tr. (N a b > l«k a ) 
nr 41, m. 1 godz. 17— 18. 14983
K U P IĘ  maszynę do szycia nożną — 
k ry tą  w dobrym stanie. L isty  do 
Gaz L w . nr 14999 
S IA T K Ę  ogrodzeu jcwą 1.5 do 2 m. 
w ysoką  w każdej ilości kupię. L i­
sty do Gaz. Lw . 15007 
K U P IĘ  dobrą w alizę, p rzyb o ry  fo ­
togra ficzne, maskj. wanny 9X12,15 
pod ręc z n i k św i tkowe k i ego ,, Z a sady 
fo to g ra fi i" . Gaz. Lw . 15010 
P IĘ K N Y  spaniol młody do sprzeda­
nia. K raszewskiego H » 1* 15011 
U W A G A !!  n iebyw ała okazja I Pate­
fon  elek tryczn y „Paillarda** 7f n a j­
nowszym  automatem nmerjkanskięnt 
wzm acniacz „T e le fu n k en a " o pię­
knym głosie z kompenzacją basów 
całość luksusowo w ykonana — do 
sprzedania. P lac Teodora 5, m, 47. 
SPR ZE D AM  wózek głęboki dla bli­
źniąt. Kochanowskiego 73, m. 6. 
F O R T E P IA N  krótki, p łyta  m eta lo ­
w a, piękny ton sprzedam tanio. Zgło 
szen ia : Rutowskiego 16, mieeak., 5 ;
od godz. 10—11 i 14— 15 929
SPR ZE D AM  patefon Pa i H arda w  b. 
dobrym  stanie oraz przeboje tanecz­
ne w  różnych nagraniach. —- P la c  
Strzelecki 12 m. 4. 15231
S P R Z E D A M  płaszcz w iosenny, e le­
ganckie buty z  cholewam i nr 42 —  
w raz z gabardynowymi ra jtkam i. — 
Skarpetki i rękaw iczk i męskie, fer- 
fizalung do pracy W iadom ość ulica 
Zyblikiew icza 4, o ficyn y , I I .  piętro, 
mieszak. 10, od godz. 4— 6. 15181
K U P IĘ  maszynę do p ia n ia  Portab le 
Zgło-szenia: L w ów , Sykstuak© nr 25, 
W arsztaty . . 15178
K U P U J Ę  stare wózki dziecięce g-.ę- 
boki® i sportowe Gaz. Lw . 14076 
S PR ZE D AM  patefon m arki Lenjn- 
gradzki© nowy. W iadomość ul. H a li­
cka nr 5. I I I  p. mregzk. 5, od 4— 7 
SPR ZE D AM  zm :euiacz na 10 Płyt 
■w barda© dobrym  stanie. L w ów  ul. 
Grodz-ckich 9, rn. 13 15240
K U P IĘ  czarny płaszcz duży na prze­
róbkę i popielatą spódnicę. L isty  do 
Gaz. Lw . nr 1.4894 
S P R ZE D A M  patefon elek tryczny ze 
W zmacniaczem 3-lamp ..Telefunken 
50 p ły t tanecznych; od 5-tej w iecz. 
Miodowa 8, ra. 8, I. P.. ganek. \ 
PŁ A S Z C Z  letni damski w jasnym 
kolorze, trenczkot męski, gatunek 1 
&tan p ierw szorzędny. O ferty  Aumin. 
Gaz. Lw . nr 14909 lub Grochowska 
nr 49, m. 8, od 3— 6 14900
S IN G E R A  maszynę kraw iecką oraz 
damska stan dobry sprzedam. L w ów  
ul. Chocimska 11 m. 6 obok kośo. 
św E lżb ie ty . 149 07
G RAM O FO N elekrr. z wzmacniaczem 
sprzedam. Zielona 16 za W odociąga­
mi, od godz. 12—18, b iały dzwonek. 
K U P IĘ  welon ślubny. Zgłoszenia Dy­
re k c ja  Restauracji „Rath&askeTer**. 
K U P IĘ  w iększą ilość płyt polskich, 
ukraińskich i niem ieckich oraz pate­
fon  sowiecki lub angielski. W iad . 
Serbska 4 — dozorca. 14715
P IA N IN O  k rzyżow e zaraz kupię — 
dobrze zapłacę. Chorążczyzny 11 a, 
sklep z obrazam i 9 do 4 14713
SPR ZE D AM  woz? gospodarskie ul. 
Torosjew jeza fi. U844

S P R ZE D A M : Z E G A R E K  m ęski —
ręczmy, nowoczesny zo Stopperem. — 
P iekarska 17 m. 7, 11— 13, IG— 17 v 
SPR ZE D AM  nieużywaną kw iaclstą 
sukienkę letnią z przedwojennego 
porkaltu. na średnią tusę-ą, wyższą — 
tanio. Łyczakowska 1-6 I I  p. m. 15 v 
F O R T E P IA N  króciu tk i (m ignon) — 
tanio sprzedam a lbo  m iesięcznic w y  
najmę. Zg łoszen ia : K ras ick ich  7 —
I. piętro, zralegrak. 7. 15266
O K A Z Y J N IE  sprzedam : S tylow ą ja ­
dalnię dębową, biaiłą szafę kombino­
waną, piecyk szamotowy emalj., espód 
fu tra  biberole, fu ir 0 damskie do 
przeróbki, kołn ierz bobrow y, k ilim  
duży, obrazy, odbiorn ik rad iow y —  
sto jącą  lampę z abażurem, ży ran ­
dol©, dwupain kową kuchenkę gazo­
wą, sto ry  do zaciemniania, linoleum, 
b ia ły ' stół kuchenny, lodownię, f i l i ­
żanki z czesk iej porce lany wew­
nątrz polewane złotem, d rob ia zg i i 
t p. H offm ana 3, mięsek. 2. 15267 
K U P IĘ  stare używane śniegowce 
brązowe i popielato. Sykstuska 25, 
w  podwórzu. ; 15342
SPR ZE D AM  wózek sportowy dzie­
cięcy w bardzo dobrym stainie, ul. 
Źródlana 04, m. 22, gan&k na praw o 
O B R A Z Y  dużo Tnusza, Janowt&kiej, 
GPrzcdam. Ochronek 1, I .  P., m. 9. 
P IA N IN O , fortep|an krzyżow y na- 
tychrnSaint kupię. Nowacki —  Lw ów , 
P iłsud sk iego  17. 15-22.1
F O R T E P IA N  p i e rw fizo rzęd n em a rk i 
krótka ja k  nowy sprzedam. N ow ack i 
P iłsudsk iego 17. 15-220
AK O R D E O N  80— 120 basów  kupię. 
L isty  do Gaz. Lw . 15079 
P A N T O G R A F  prccjrz y jn y  bieguno­
w y w iszący sprzedam. Li6ty Admin. 
Gaz. Lw . nr 15081 
SPR ZE D AM  nowy dywan wiedeński, 
chodnik pluszowy i b.ałe .urządzenie 
kuchenne M  jączyńs-kiego 5 (boczna 
Ł yc za k ow sk ie j) m. 3, m iędzy 12— 1 
S PR ZE D AM  obraz W interow skiego 
(o jc a ),  łóżko mosiężne i buty nar­
ciarsk ie nr 35. Oglądać: Kochanow­
s k iego  111. m. dwa. 14904
S PR ZE D AM  buty z cholewami mę­
skie pół ur.g. nowe nr 43 —  dywan 
s trzyżony żyw ieck i 250X150. W indo 
mość: Janowska 62, m. 1. 14948
W Z M A C N IA C Z  3-ląmpowy z  głośni 
kłem dy nurnikiem — ok azy jn ie  do 
sprzedania. Rynek 44, I I .  p., m. dwa 
od godz. 1— 6. 14947
P IA N IN O  Bechstelna, Błiitnera lub 
innej pierwszorzędnej m arki kuplę 
natychm iast. Gaz. Lw . nr 14867 
K U P IĘ  dywan perski, żyw ieck i lub 
k ilim y oraz przedmioty z p raw dzi­
wego* grebra. Zgłoszenia z grzeczno­
ści Czarnieck iego 3 .sklep r.r 3. 907 
SPR ZE D AM  p ian ino w dobrym  sta ­
nie ładny ton. Czarnieck iego n r 1, 
P . W itransky. 14887
P Ó Ł B U C IK I męskie zamszowe popie­
late na korku nowe nr 44, neseser, 
parasol, kapelusze sprzedam. U lica 
Potock iego 11 a. m. 1, parter prawy 
tylko m iędzy 11— 1. 14941
P A T E F O N  leningradzki nowy kupię 
Bilińskich 20. , 14981
A D A P T E R  z wzmacniaczem  o wiel 
k iej g ile  głosu  luksusowo wykona­
ny do sprzedania. Żeromskiego 11 a, 
m ieszkanie 15.  ̂ 14779
K U P IĘ  nożyczki do manicure. Do­
brze zap łacę Gaz. Lw . nr 14857 
ZB IO R Y  znaczków kupuje sta le za ­
przysiężony oceniciel W . Dziedzic, 
Akadem icka 8. 13310

T o l i  A  l  E

O D S T Ą P IĘ  w raz z umebl. 2 pokoje, 
przedpokój, gaz. elektr.. woda. Do­
kładny adres do Gaz. Lw . 14873 
PO SZU K U JĘ  pokoju z kuchnią z 
meblami lub bez, możliw i© kom for­
tow e W szelk ie koszta zw rócę. L isty 
do Gaz. Lw . nr 15032 
O D S TĄ P IĘ  3-pokojowe m ieszkanie 
B meblami lub bez, gaz, elektryka, 
dwa wejścia. L isty Gaz. Lw . 15045 
ewent. wiaddmośó z grzeczności pani 
Pohorecka ul. Rzeźnicka 7. I .  p-iętro 
lub dozorca. 15045
Z A O P IE K U J Ę  się mieszkaniem. P o ­
lak  na stanowisku odpow iedzialnym . 
Małżeństwo bezdzietne. L is ty  A d m : 
Gaz .Lw . nr 14793 
PO S ZU K U JĘ  1— 2 pokoi r kucnią — 
odkupię meble. Pośredn ietw o w yn a ­
grodzę. Li-sty Gaz. Lw . 14710 
O D S T Ą P IĘ  mieszkanie pokój 1 ku- 
ehnia, czyste  ̂ m iłe za zwrotem 
m ałych  kosztów remontu. W iado­
mość: R y b 'a  5, J, p., m ieszkanie 
pr?iez c a ły  dzień, 15037
P R Z Y J E Z D N I u rzędn icy, bezdzietne 
m ałżeństwo, zaop ieku je  cię m ięsaka 
niem za pokój z użyciem gaatt. Tam ­
że mogą objąć jakiejkolw iek zajęcie. 
L is t y  do Gaz. Lw , 15142 
S ZU K A M  garson iery lub pokoju z 
oddzielnym  wejściem. Może być % 
meblam i W szelkie kosata w rócę. 
O fe r ty  do Gaz. Lw . nr 15139 
Z A M IE N IĘ  4-pokojowe m ieszkanie 
pełnokom fortowe po remoncie —  na 
g łów n e j ulicy, na. 4-ro lub 5-poko­
jow e kom fortowe przy bocznej ulicy 
w  okol jey Leona Sapiehy. L isty  do 
Adm, Gaz. L w . 15118 
PO S ZU K U JĘ  mieszkania 8 pc&ofe z 
kuchnią, lclrcmfort. Moble tylko stan 
p ierw szorzędny (śródm ieście ). Z g ło ­
szon a  LTtdego  7. zak ład  srebrnlczy 
ZA M O Ż N Y  poszukuje 2 poko je ume 
blowan© bez pości d i z użyciom gazu 
i łazienki. N I ©krępujące w ejście — 
cena obojętna. Gaz. Lw . 942. 
Z A M IE N IĘ  pokój,,, kuchnia, gaz, za 
j«dno>bow e z gazem w  t a e j  d z ie l- 

s nicy, odstąpię 7A  r.wro'em kosztu re­
montu. W iadomość: Balonowa 18 — 
mieszk. 12, m iędzy godz. 16— 18. v 
PO SZU K U JĘ  m ieszkanie 2 poko je z 
kuchnią, kom fortow e w spokojnej 
d z ie ln icy , umeblowane. O ferty  pod 
n r 15211 do Gaz. L w ,

O D S TĄ P IĘ  1 pokó j z kuchnią —  za
zwrotem  remontu. W iadomość ulica 
Boim ów  10, m. 5, m iędzy 11— 12. 
O D S T Ą P IĘ  2 pokoje, kuchnia, gaz, 
pelnokĄm fortowe wraz z umeblowa­
niem w śródznie&icu. L is ty  Adm in. 
Gaz L w . nr 15193 
Z A M IE Ń iĘ  1 pokój z kuchnią, ga*, 
elek tryka , fron tow e, słoneczne, bal­
kon w śródmieściu za podobne, gaz 
konieczny. Wiadomość- z grzeczności 
K ętrzyńsk iego  18, o ficyn y , H. p., 
m ieszkań je  32. 15191
Z A M IE N IĘ  2 pokoje z  kuchnią, gaz
I. P., fron t, balkon, przy u l. ’ P ie ­
ką rt-ki ej na podobne p rzy  ul. Ły- 
ozakowskiej gó ra  . i wszystkie boczne 
może być bez gazu. Gaz. L w . 15190: 
PO KO JU  umeblowanego z niekrępu­
ją cym  wejściem  przy polskiej rodzi 
uie poszukuję od zaraz za dobrym  
w ynagrodzen iem  Gaz, Lw. 15187: 
K TÓ R A  rodizźna iub sam otna starsza 
pani w yna jm ie  pokój nieumeblcwany 
moża być przechodni intel. starszej 
palni. N ie  gotuje, nie pierze w domu 
Czynsz wedle umowy. Dziel. IV .  —  
Zgłoszenia cały dzień uł. Pełczyńska  
a r  5 a, I I .  P., drzw i 8. v
O D S TĄ P IĘ  m ieszkania dwa pokoje, 
kiuchnia, pełny kom fort* gaz, elek­
tryka. L istowne zgłoszenia do Adm. 
Gaz Lw . nr 15159
3-POKOJOW E mieszkanie z łazienką 
i gazem w śródmieść u odstąpię. — 
L is ty  do Gaz. Lw . 15151 
P A N N A  poszukuje skrom nie ume­
blowanego pokoju w ok o lic y  Łyc-za- 
kowa, Pełczyń sk ie j aLbo w środm ie 
ściu. Zgłoszen ia  Lw ów , ul. Słonecz­
na 16, mieszk. 12. v
PO S ZU K U JĘ  1—2 pokoi z kruchnią, 
gaz, ewent. koszty remontu zwrócę, 
l i s t y  Gaz. Lw . 15149

 P O M O C  _  L E K A R S K A  ___

Dr BAK1N St. specja lista  chorób 
\\-qw. i kobiecych p rzy jm u je  od 3— 6
ul. Brajerowska 12, m 5. 14933

S »Q 1 £ C E N )&  G O P W g  F tR M Y

DOM H and low y R. Homan, Prze^ 
myśl, Kazim ierzowska 2, tel. 14— 15 
K onsygn acy jn y  skład — L w ów  — 
Piekarska 24 telefon 268—21 Pole- 
e a :  budynie, cukier waniliowy, li 
ście bobkowe, sodę oczyszczoną, barw 

■ n fk i, farbę do bielenia, proszki do 
prania, pastę do butów 1 t. d. Ceń 
uiki na żądanie. T y lko  hurtowo, pro 
w inc ja  za zaliczeniem. _ 14092
A R T . papiernicze, kraw ieckie, szew.
6kie, gospodarcze, galanter. i t. P. 
Ceny hurtowe po WŁ)łac©niu zadatku 
K a r  nas. Przem yśl. 924
B A R W N IK I do m ateriałów  ..W  il 
b ra " i ,,K o lo ry t" , zastępcze środki 
do prania i czyszczenia, n^nurowa- 
dła i pasty do bucików i podłóg — 
oraz inne artykuły domowo gospo 
dąrcze poleca Sklep, L w ów , Si en kie 
wicza 2 (v is  a vifi G oorge ‘a ). 869 
B IB U Ł K A  papierosowa, g ilzy , pro­
w inc ja  za zaliczeniem , najtaniej po­
leca : St. Sokołowski, W arszaw a  -~ 
D ygasińskiego 50. 802
L A T A R K I  kieszonkowe ✓ w w ielkim  
w yborze . Szumski, Łyczakow ska 4. 
W A R TO ŚC IO W E  książki icałe księ­
gozb iory kupuje sta 'e  — Księgarnia 
J. Foitika, Lw ów , W ehrm aehtstrasse 
(B a to rego ) 30. 821
C H R O M O W A N IE , niklowanie — M.

- Szubrowski, Lw ów . Boim ów  cztery 
W S Z E L K IE  przybory murzyczne — 
w y s y ła  za pobraniem M agazyn  mu­
zyczny, M yślen ice, Krakowską 8. 
P R Z Y J E M N A  1 pożyteczna Utiiążec*. 
ka dla dzieci do łatwej nauki ra^ 
chubków P. t. ,.W esołe Rachunki** 
bogato ilustrowana ko lorow ym i ry ­
cinam i. Cena zł 15.— z przesyłką 
zł. 16.80. W ydaw n ic tw o  Księgarni 
M. Kowalskiego we Lw ow ie, ul Le­
gionów  19. Do nabycia w każdej 
księgarn i. 760
W K S IĘ G A R N I A n tyk w arn l 
A . Krawczyński. Lw ów . ul Trybu 
italska 18 sprzedaż kupno kniążek 
nowych, okazy jnych , an tykw arycz­
nych. G ra fik a  — sztychy. 803
K S IĘ G A R N IA  H. Łopieńskj. Lwów , 
K opernika 12 — kupno i sprzedaż
książek z różnych dziedzin  wiedzy. 
U L T R A M A R Y N A  „Leverk (iB :‘ luzem 
i w  opak. V* kg. i „W ern er Se{zer“  
*  konik iem  luzem. Kalafonia jasna. 
F a rb y  sucho kolorowe i t. p. po  
cenach hurtowych p0 wpłaceniu 
75 proc. zadatku. Przedstaw. Karna a 
Przem yśl. 925

N  A  U K A

W YU C Z A M  w krótkim czasie języka  
niemieckiego, francuskiego, atigiel 
skiego K onw em acja . koresponden 
c ja  tłumaczenia. Lagerstr. (O bozo. 
w a ) 3, mieszk. cztery. 14212
R O Z PO C Z YN A M  lekcje tańca. — 
W ieczys ty , obecnie Rynek 30. I. p. 
L W O W S K A  Szkoła Samochodowa 
prowadzi obecnie także koresponden 
cyju© kursy samochodowe na wszy 
elkio klasy pojazdów  mechanicznych 
W yszko 'en ie teoretyczne bez potrze 
by w yjazdu l odryw an ia  się od za 
jęć 'zawodowych. W yczerpu jących  
in form acji udziela listownie Sekre­
tariat _S jcoły, Lw ów , Sykstuska 63; 
za zw rotem  znaczka pocztowego. 
W Y U C Z A M  pisania na maszynach 
w  jęz. niemieckim, polskim i ukr. 
Romańska, Zyb lik iew icza  5. 795
LE K C JE  fortepianu i cy try  — M. 
L ipiński, plac Halicki 7. l i .  p. 788 
R O C ZN Y  Korespondencyjny Kurs 
P rzygo tow aw czy  do Państwowej 
W yżs ze j Szkoły Technicznej w W a r  
szawie czyn n y od 1. listopada 1942 
roku. In fo rm ac je : Warszawa, ulica
Smolna 34. mieszk. 4. 702
N A U C Z Y C IE L A  do przerobien ia 2
i 3 k lasy ix>wszechnej szukam, ulica 
Potockiego 11 a , parter lewy. 15119 
K O R E SPO N D E N C YJN IE  N iem iecki 
d a zaawansowanych Budowa zdań. 
Główna. Poboczne. U życie czarowni­
ków . W arszawa, ul. Senatorska ' 22 ; 
m. 24. Nauka L istowna. v
PO SZU K U JĘ  inż. m iern ika, który 
u dzie la łby mi lekcji z zakresu mjer 
n iętwa i n iw e lac ji, w  teo rji i pra­
ktyce, oraz zapoznałby mnie dokła 
dnie ze sporządzaniem p lanów  zd ję­
tych z terenu zapom ooą teodolitu 
lub busoli. Zapłacę według urnowy. 
L ie ty  do Gaz. Lw . 15165: 
PO S ZU K U JĘ  dla dw ojga  dzieią 
nauczycielki język a  n iem ieckiego na 
dobrych warunkach, okolica  Zamar- 
stynów . L is ty  Gaz L w . 15197 
KTO  ucfofeli. lekc je  nieanjockicgo od 
godz. 5.30 do 7 'wiecz,., proszę ag; »-  
« i ć  do Adm . Gaz. Lw . 15194

R O Z M A I T E

P O D A N IA , tłumaczenia, prośby, l i ­
sty, skarg i, nauka, pomoc: Głęboka
18. Kurs niemiecki.ego od 40 2,1. I I !  v 
POŃCZOCHY 1 Skarpetki przyjmuję 
do cerowanja — Ormiańska trzy, 
II .  p . m ieszk. 14, na ganku 14597 
KONĆ. B iuro Dra Griegu Lemberg. 
Sykstuska 14. wykonuje podania -  
tłumaczenia, 'p rzep isyw an ie na ma 
szynie. legalizację dokumentów — 
druki 1 wszelkie prawnicze nauko­
we, techniczne prace. 14397
SZYB Y wstawiam  | zaciemniam ta ­
nio. L isty Gaz. L w .; 13797 
K O N IA  (n ie klacz) p rzy jm ę na u- 
trzymaude, bardzo dobre ręce Zgło 
szenia Zie lona 6 Li p. m. 11 od 15-17 
„M A X ‘ * fenomenalny _ aparat a lar 
m owy przeciw7 z łodz ejom  i w lam y 
waczom, zabezpiecza całkowicr.e mie 
szkania. biura, sklepy — składy w 
mieście i na wsi. — Aparat włącza 
się do prądu ośw ietlen iow ego lub do 
b a te ry jk i kieszonkowej. In form acje 
i w ysyłka: W alcher Emil, Kraków, 
Sebastiana 11, telef. 142-70. — Skryt. 
ka pocztowa nr. 625 839
ZŁO TY U I-I i  srebrnych wyrobów  na­
praw a. B. Jankowski, Czarneckiego 2 
FO T O G R A FIĘ  legitym acyjne nu po­
czekaniu, artystyczne portrety w yko­
nuje najtaniej, szybko — pięknie — 
Zakład A rtys tyczn e j F o to g ra fii — 
L w ów , ZybLikiewieza 21. 831
P R Z E P R O W A D Z K I o ra z  wszelkie ro 
boty końmi w ykonu je tamo Chrza 
now*k;©i 4. parter lew y teł 291-01 
STR O JE N IE , naprawa fortepianów , 
A r tu r  Smutny, L w ów , Supińskiego 
nr 25, m je»zk. 12. T e le f 215—98. 
W Y D Z IE R Ż A W IĘ  lub kupię restau­
ra c ję  lub podobny interes. L is ty  do 
Adm. Gaz. Lw . nr 15207

S E K R E T A R K Ę  na 3 godz. dzjenmo 
zast. p rzy jm ę. Głęboka 18, I. 10-12. 
Tam że dziewczynę do sprzątania. v 
P R Z Y J M Ę  za ra z  intel. samotną oso­
bę do prowadzenia domu i zajęcia 
się dzieckiem. Dobre w arunki, Aus­
weis zapawn ony. Zgłoszenia: Sklep 
spożywczy, Jacka 20. 937
W Y tH O  w AW  UZYN1Ę R olkę im el., 
w  średnim wieku z poleceniami p rzy j 

,m «. Romanowicza 9, m. 3, od go ­
dzin y 13.30-14.30. 15160
R O B O TN IK Ó W  fachowych różnych 
*aw odów  do dobrej pracy ua pro­
w inc ję poszukuję. Dobra zapłata, 
pomieszczenie, w yżyw ien ie, i ubranie. 
Zgłoszenia od gouz. 14— 18 — ul. 
Tarnow sk iego  33. 14895
S T A R S Z A  pomocnie? domowa zosta­
nie p rzy jęta  0d za faz, ul. B ra jerow  
tóika 12, mieszk. 5. 14935
P R Z Y J M Ę  2 męskich fr y z je ró w  — 
1 manikurzystkę, 1 praktykanckę do 
nauki, 1 chłopca do nauki. Lw ów  -r- 
Akadedm icka «. A . Gołobów. 15047 
P O TR ZE B U JE M Y ' hydraulików  i e- 
lektrotechnlków na Disti*ikt krakow­
ski. Pisemne zgłoszenia w raz z adre 
som składać do Gaz. L w . 150o2 
P O T R Z E B N A  zdrow a i prędka w 
pracy kobieta do prowadzenia gospo 
d a rs iw a  domowego i dwóch chłop­
ców . Leona Sapiehy 5 a, I. P. m. 3. 
PO SZU K U JĘ  natychmiast starszą 
40— 50 lat panią w  charakterze go­
spodyni do w szystk iego  t dobrom 
gotowaniom , ućzc wą, so lidną i sa­
motną.. Pożądane Kennkarta oraz 
wszelkie dokumenty. Natychm iast©, 
we pełnoadresowe ^głoszenia Adm in. 
Gaz Lw  nr 15059 
K U C H A R Z  pierwszorzędny, perso­
nel kuchenny zostanie natychmiast 
p rzy ję ty . -Restauracja Rathauskeller. 
W IĘ K S Z Ą  ilość pań, jako^buchalter- 
k i i urzędniczki Poszukuje A grar- 
ve'rlag. Lw ów , Thoim astrasse 16. v 
P R Z Y J M Ę  praktykantkę do nauki 
damskiego fryzjerstw a. Kx>śc|u«zki 1 
na dobrych  warunkach. 15203
P O T R Z E B N A  od zaraz Polka zdro­
wa. do pomocy w domu i op iek i 
nad malem dzieckiem. Ausw eis za­
pewniony. W yn agrodzen ie  według 
um owy. Zgłoszen ia : Szeptyckich 15, 
I I .  p., m. 16. od 12— 15. 15202
DÓ rozmaitych przedsięb iorstw  po­
szukuje s|ę: kierowników j k ierow ­
niczki sklepowe, sprzedawców i eprze 
dawczynie rów nież zaltupujących — 
personel biurowy różnego rodząju. 
Język  niem. warunek. Zgłoszenia z 
fo to g ra fią  codziennie z w yłą cze­
niem sobót i n iedziel — Smoliki- 
p la tz  5, II .  940
DO prowadzenia m ałego go«i>odar- 
stwa domowego poszukuje się kob ie­
ty. Zglosceuia m iędzy 8.30—9.30  ̂ — 
Lw ów , Smolkiplatz 5, I I . ,  drzw i 6.

P O S A t *  P O S Z U K U J Ą
B— bbmI— ■ p— ■QKa—taam i —  fi— —
G O SPO D YN I lat 38, za jm ie  się do­
mem u samotnych ; mogą być dz''eci. 
L is ty  do Gaz L w . nr 15092 
N A B L E Ó N IC Z Y  lasów  Państwow ych  
z d ługoletn ią praktyką wszechstroo 
nie obeznany % gospodarką leśną — 
obejm ie Nadleśnictwo w w iększych 
dobrach od 1. 4. 1944 ty lko  w Kró 
lestw e. Łaskawe zgłoszen ia: Lw ów , 
Źródlana 23, m. 8, dla R. M. 14738 
A G R O N O M  z Akadem ią Roln iczą 
w łasnym  motocyklem , z szofer&kim 
prawem jazdy 3 k lasy poszukuje do­
brej posady nawet/ w  innym  fachu. 
L is  y  do Gaz. Lw . nr 15105 
W D O W A  po Inżynierze. Po lka , lat 
83, za jm ie się chorym, dziećmi lub 
prow adzen iem  domu u jednej albo 
.2 ga  o-sćb. Cel m atr L isty  Admin, 
Gaz. Lw . n,r 15168:
K R A W C Z Y N I pierwszorzędna poszu 
kuje szyc ia  p ryw a tn ie ; szyje pła­
szcze, kostiumy. Ga*. Lw . 15188:

M A t t E t f S T W A

M Ę ŻC ZYZN A  lut 32. dobrze syiuo 
wany. pragnie naw iązać znajomość 
z phnną do lat 28. o m ‘ łe j pow ierz­
chowności, m oźljw ip  nie hiedną, naj 
chętniej z w łasnym  mieszkaniem, ce 
Icm prowadzania wspólnego domu 1 
zawarcia mąłżeństwa. Listy z dokła 
dnym  adresem do Gaz-. L w . 15072

ZD JĘ CIA  t port rety ) artystyoane —
ty lko  „F o to  Inka ‘ Lw ów , W a g ile  
w icza 1, I. p., T y lk o  od 11—13 
D W IE  aym patyczne panie — Irena 
blond., Janina szatynka, niezależne, 
własne mleBTJkanie, szukają 2-ch pa­
nów  od 35 do 45 lat jntel., dla spę­
dzania razem wolnych chw il. Żonaci 
wykluczeni. Pow ażne zgłoszen ia  z 
fotografią- zwrot ręczę. Cel matr. 
L is ty  do Gaz. L w . nr 15017: 
P R Z Y J E Z D N Y  kupiec. kawaUer — 
rozporządza w olnym  czasem, poszu­
kuje pannę lub wdówkę gVmpatycz 
ną i niezależną w celu m atr. L - » ty  
do Gaz Lw . nr 15131:
W D Ó W K A, Po lka , sympatyczna sza­
tynka, la t 46, pozna pana ku ltu ra l­
nego na stanowisku, szlachetnego 
charakteru i serca. Cel matr. P*o 
ważne listy do Ga*. Lw . 15108 
S E P A R O W A N A  p© czterdziestce po­
zna celem bezinteresownej p rzy jaźn i 
starszego intel. pana. Cel matr. — 
L is ty  do Gaz. Lw . D.r 15097: 
S O L ID N IE  1 dyskretnie kojarzę mał 
żeństwa różnych s fer Codzienni© t>d 
god*. 14— 18, w niedzielę od god*. 
10—15. Lw ótv, ul Supińi;ki«go 30/3 
P A N N A  P o lk a , wysoka, zgrabna, o 
ciem nych  włosach, lat 24, średnie 
wykształcenie, z braku czasu chę 
tmie nawiąże korespondencję z w yso  
kim p rzysto jn ym  panem baz nało­
gów  na stanowisku od lat 27—32 — 
średn e wykształceni©. Ce! rnatr. — 
Adresow ać: Drohobycz — Pc&te - re 
etanie 9321580. E  • v
OSOBA a tow arzystw a , la t  25, nie­
należna, pragn ie naw iązać anajo- 
mość z /poważnym intel. mężczyzną, 
dobrze sytuowanym , m ożliw ie  z in­
żynierem , celem prowadzenia wapól 
nego domu j zawarcia małżeństwa. 
L is ty  z dokładnym adresem do Adm  
Ga*. Lw  nr 15074 
D W IE  panie na posadzi© — pragną 
naw iązać znajomość z dwoma Intel, 
panami. Żonaci 1 rozwledzeni w y ­
kluczeni. L is ty  z fo togra fią  Adm in. 
Gaz. L w . n r 15210. Cel m atr. v 
T R Z Y D Z IE S T O L E T N IA  panna nie­
zależna, r©PT«G.entacyjnn własne mie 
stak&nie pozna samotnego kultural­
nego, dobrze ayioow anego pana do 
la t 40 w ce'u matr. L isty % poda­
niem adresu do Gaz. L w . 162Ó5 
P A N N A  lat 30. wysoka blondyna, 
o czarnych oczkach, bogata, pra­
gn ie  poznać pana z dobrym  charak­
terem v/ celu matr. Ga®. Lw . 15155: 
K T Ó R A  z Pań do lat 26 wzrostu 
średniego, przysto jna , m aterialn ie 
niezależna, o zm yśle estetycznym  i 
e legancji — narodowość obojętna — 
chciałaby po-zjmć samotnego męż­
czyznę podobnych za let celem zawar 
c ia  małżeństwa. Fotogra fia  pożąda­
na, lecz niekonieczna. L is ty  z do­
kładnym adresem Gaz. L w . 15073 
P R A d N Ę  poznać panią 0d łat 45 do 
65; fo togra fia  konieczna za której 
zw ro t ręczę słowem honoru. — Cel 
matr. L is ty  do Gaz. Lw . 152-39: 
K TÓ R A  *  pań obdarzonych intrygu­
jącą  in d yw id u a ln ośc i nawiąże k^)- 
rńftPOndcTłcję z© starszym  samotni­
kiem? Col matr. Gaz. I-w . 15227 : 
S Z U K A M  pann m arzye;ela k tóry  
chce stw orzyć św*at m yśli i uczuc. 
Cel matr. L fet jest do o b r a n ia  
Gar. Lw . n-r 15217

1

U W A G A ! W yda lił się z domu 4-go 
marca 1944 term inator sto larski, — 
Sonio Jan, lat 14, ciemno blondyn, 
wysoki 170, Ubrany? płaszcz czarny 
spodnie watowane na kolanie w y 
tarte, oczy piwne, blizna pod pra 
w ym  okiem i na nodze prawej niżej 
kolan ; ma Ausweis Herrenstab f i r ­
ma Lisecki. Ktoby w iedzia ł o jego  
pobycie proszę zaw iadom ić matkę 
Senjc  Zo fia , Kulparkowska 28 lub 
K om isariat. 15057
K T O K O L W IE K  zna adres pobytu 
Micheleon M arii, M achcew '07-a Sta­
nisława, Mnchcewicza M ieczysława, 
Maehcewicz A nny, Machcewicz Kse- 
nti, proszony o podanie wiadomości 
Lw ów , Gazowa 10, m. 7 — Janina 
Wołoszcztrfc. 14930

Z G U B Y

S K R A D ZIO N O  dnia 9. 3. 1944 w 
tram w aju  N r  7 o godz. 6-tej w ieczo­
rem torebkę z pjen iądzm i i dokumen­
tam i na nazw isko : P re isn er M aria ,
a . to : 1) Ausw eis Deutsche Poat
Osten-Telegraphenbauamt n r 1344®9,
2) pawport sowiecki,- 3) Zusatzkarte 
na m jesjąc m arzec oraz bloczek na 
Kennkartę nr 000908 Znalazcę upra­
szam o  z,wrot dokumentów i drobiaz­
gów  na adres Maria P re isn er, Lw ów  
ul. Potock iego 14/10. v
ZR A B O W A N O  dnia 5. I I I .  p rzy  ul. 
M ącznej, Auswe e  i pasuport — na 
nazwi skó M acjejewTc* W ładysław 
D N IA  28. II . 1944 gkradzio-no Kenn 
kartę nr 11007, m etrykę ślubu, Ai»s- 
w eis p racy, leg itym ację  U  O. K. w  
Stanisławowie na nazwisko Eudokia 
Zapłetn uk S tan isław ów , Okrężna 45 
ZG U BIO NO  dnia 2. I I I .  jeden brązo­
wy półbuclk. Łaskaw y znalazca pro­
szony jest bardzo © zw rot a i  W y­
sokiem wynagrodzeniem pod adres: 
Łyczakow ska nr 32. o fic . m. siedem 
D N IA  7. m arca 1944 skradziono w 
tramwaju wszystkie osobiste doku 
raenty w raz z Kennkartą wydaną we 
L w ow ie  na nazw isko Jasińska Hele­
na urodź, we L w ow ie  w 1891. v 
O G ŁASZAM , ze zgubiono AusweiB 
nr 39/44 w ydany przez Staatliche 
Medizin 'sche Fachkurse we Lw ow ie  
na nazw isko W o jtyn a  Paw eł 1 b|Lei 
m iesięczny. Zwrot nagroduę. Lw ów  
Dekerta 14, I. p , m. 18. 15078
ZGUBIONO następując© dokumenty: 
dwa paszporty sow ieckie, m etrykę 
urodź., m etrykę ślubu, zaświadczenie 
Arbeitsam ty oraz inne dokumonty — 
w szystko na nazwisko Balicki Jó 
z e f , Lw ów , Szuml&ńskich 5, m. 1. 
Zwrot za Wysokiem wynfcgrml*. 
NA G R O D Ę  v/ysoką dam za odprowa 
dzenie ostrow łosego teriera (biały, 
żółte uszy, czarna łatr. na grzb iecie ) 
zginął 8. I I I .  po pohidniu. W iad o ­
mość: P io tra  12, Paw ilon y  2źakaźne, 
telefon 218-68. 15260
DO odebrania świndedetwo ukończę 
nia Specjalnej Szkoły Kupieck’’©) w 
W arszaw ie na nazw isko W ładyjłnw  
Napierac7,. Lw ów . Kraszewwkieg© 21. 
firm a Berger K ry s ty n a  Q. ▼

Itow e  U S ią tK l
© La • •

B. Z IE L IŃ S K I:

„ORLI swew*
Opowieść o pierwszym 
laku wśród Indian amę ^  
kańskich, z ilustracjami ^
oprawie pólplóc. 21.

B. Z IE L IŃ S K I:

„ w m m  uua
Dalsze dzieje „Orlego

jego synów w®

zl.
nu .

Indian 
w oprawie pólplóe 23. 
Wydawnictwo K S IĘ ^A R

M .  K O W A I S I t r l ^
we Lwowie ul. Legionów 
D o nab ycia  w każdej ksiQ9gr^

ZG UBIO NO  Ausweis nr 44 i 
na b jiet tygodu .ow y na n\v Jl3-' 
Giiłowtka N a ta lia , Ziaana f
Rudno. , „  a.v» '
D N IA  1. m .  1944 S k r a d z ^ ? ^  &fir&ew ei« w ystaw iony przez 
Kdtr. Lem berg nr 106 na ^ 
Rogowska Zdzis ław a, Lw o^* "  v 
niarówkascr. 11. _
ZG U B IO NO  bloczek ua &enO* V 
n r 92828. _  o*
ZG U BIO NO  Ausweis nr U 6 »:8 g i 
nazw isko Cińcio  Jadwiga ui*°9 ■$&- 
7. 1921 r., wydany przez £ir&§ fyfjft 
cuuiJ*' Lw ów .
ZG U BIO NO  Ausweia na 
Pęcheraki W ładysław  w y^any,ie. v 
LandwirtschaftLiche Zentratetf* el6 
BK K AD ZiO N O  3. I I I .  1044 A “ Ł rrł' 
nr 241 wydany przez G i f t c r f .0 ^ 
gu©g H b f Lem berg na na*vvit7‘ 7 
Bukowski Kazim|erz. ^ U '
ZG UBIO NO  dw a znaczki do < 
karty  nr IV /B . ^004. 2006. f r  
ZG UBIO NO  Kennkartę dnia *• 0  
n r 3338 na nazwis-ko Schandi gg, 
ria , Buęzacz, ul. C h m ie ln ick ą  . 8. 
ZG UBIO NO  duży czarny P<>rt^ > 8  
marca. Znalazcę dobrze \vyna* V 
Dom agaliczów  6 c, m. 8 
S K R A D ZIO N O  Kennkartę « r ^  
wydaną przez Latid'komisar;at 
l>or na nazwisko Behounek 
proszę o zw ro t za wynag'roda ' ^
Sambor, W iklinow a 28. Qii ^
S K R A D ZIO N O  dnia 2. IH . 
Ausw eis na nazwisko P^s jjlt 
w ydany przez firm ę Juli u** ^  ^
Siisswąrenwerke A . G. Leanbc y 
S iernstrasse 26.
SK R AD ZIO N O  w  tram w aju 
z  dokumentami, Ausw eis jeÛ
Ostbahn na nazw isko Koszyk v 
Lw ów , H oło»ko W ie lk ie . _

tore*
A P f2

k ś

ZG U B io 'Ń o  "blf>rzek“ 7)d Kcn
nr IV . A . 9183 na nazwisko i5* 
Kaasyan, Lw ów , Iwas?kieWicZ"  7 
SK R AD ZIO N O  w tram waju *  -$fi 

na 4
Cecylia Folwarcz.na wystaw'1'® - t 

o faz - -

portfel Kennkartą na 
olwarc7.na 

Czarnej pow. Łańcut um * , . j 
fo to g ra fią  z n iew oli niesnicC1? ^  
Proszę o zw ro t za w yn agr0®
I>od adresem Lw ów , Koohac1 
go  79. mieszk. 5 a. .. ^
Z A G IN Ą Ł  pies w ilczu r. ^
k i: wabi się ,,Lux". uszy ^  ^
koniec ogona b ia ły . Uczci 
lazoę uprasza się o zwrot z ® ^  '  
g;ro(fe©ri:em 100 zł. pod aal 
Łyczaków  15, m 32, M ad^r /aj-n* 
D N IA  7. I I I .  br. zgtibi©o®f l ^ j ^  
torebkę w sklepie przy ul. *
»k ie j. Proszę o zw rot c jerf^  
Konnkany nr A  04691 /HI.» 
wa 3, mieszk 10, Hauser.

p r r w  a  t n X
"  —*—" ■u~" ł̂t,. h

PO S ZU K U JĘ  kuzynkę M a r '«.A(1ld « 
In ŁtanwRka K ra8' .i?!*ł o w ; L id ia  Lisowska, K raM,nj4f. 

nr 3, mjeszk. 7. & ^

P . W AJD O W SK IE G O  ^uc„hiŁ r i'3
KąkolnLki, prosi o adres So 
P ełcz i-ń»ka 29, 4 i»iętro- «  W 
P A N IĄ  M. żonę B r o n is * ^ *  tl  '  
re j pożyczyłam na święta i re«ti 
prosaę o  podanie swego » a r ' .
Gaz. L w . nr 15106 w iCr\
U W A G A ! P an ią  która była 7^tyl* 
rzystw ie pana i z p iesk:cm 
cztery  tyg od n ie  temu 
uprzejm ie przyjść, Czarni1 
II . p, m. 3 a, od 8— 12. ^  01
P  JÓZEFA Pelczarskłogo ?
proszę 0 podań:e adref^ 
Skrzypka Kazim ierza 
L i» ty  k ierow ać: Eugenia 
Lw ów , W ojew ódzka 19

Redakcja prz\ |mo.ie >d 
Rękopisów n ie awrncamv "  
ny: Sekretariatu 202-23 -  
105 21 Działu ogłosz.eft 200 
ferm tnowy druk łg ło^eń  ?  hflr l  
two nic odpowiada -  ^ rUg (J k ^  
Łmowakiej** Lw ów . ^

gr


